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Cena 15 gr 


Funt spada. 


LONDYN, 19.10 (PAT:)- Na 
giełdzie londyńskiej trwa od wczo* 
Taj bardzo znaczny spadek funta. 

czoraj wartość fiinta w stosunku 
do dolara spadła z 3.45 do 3.41 a 
dzisisj funt spadł do 3.36. 

Spadek kursu funta wywołał 
gz kde znaczny wżrost ceny 
tofa, 


wrażenie. Szczególnie zwraca uwa- 
gę zestawienie faktów takich, jak: 
sędziwy wiek notarjusza i zarzut 
przywłaszczenia, tem charaktery- 
styczniejszy, iż rejenci mają po- 


Wczoraj, w godzinach popołu- 
dniowych, przed domem przy ul. 
Piotrkowskiej Nr. 28 zatrzymał się 


Nowy ambasador |samochód policyjny, z którego wy- 
siadło kilka oficerów policji oraz 


włoski. wywiadowców wydziału śledczego. 


WARSZAWA, 19. X. (PAT.). —| ` Przybysze skierowali się do 
Nowomianowany ambasador MiG: kane notarjusza Trojanow- 

* p. Bastianini, złożył w dniu skiego. y 4 
dzisiejszym wizytę podsekretarzowi Po przeprowadzeniu rewizji kan- 
słanu w M. S. Z, Józefowi Becko- | celarja została opieczętowana, 
w zaś rejent, 70-letni Euzenjusz Tro- 
W dniu jutrzejszym 0 godz. 13: janowski, został ryja o 
P. Bastianini złoży swe listy uwie- | samochodu, który odjechał m w 
Tzytelniające p. Prezydentowi Rze- nę urzędu śledczego przy ul. Ki- 
<zypospolitej, poczem uda się na |lińskiego 152. Gai 
6h Nieznanego Żołnierza celem! Po szczegółowem przesłuchaniu 
złożenia wieńca. jrejent Trojanowski osadzony 
został w areszcie przy. komen- 


Podczas wczorajszych rozpraw 
w wydziale cywilnym odwoław- 
czym sądu okręzowego w Łodzi 
na salę posiedzeń wszedł w pew: 


j lińskiego 152) nej chwili posterunkowy, służbo= 

Bójka W pałacu azin Lr = związki z RC WO, i czapce N. z er aj 

i | dujemy, rejent Troja-|pod brodę paskiem, który — sa- 

„Sprawiedliwości wicca został na po- lutując zamaszyście przęd komple- 
Siop, EDEN, 19.X. (PAT). W przed-| cenie prokuratora dr. Jana Mar-|tem sedziowskim — zawołał: 

nku pałacu sprawiedliwości WY-.kowskiego, pod zarzutem dokony- „Z polecenia pana pro- 


w kuratora natychmiast 


przerwać rozprawę i sta- 


äzała się dzisiaj bójka między 


i łaszczeń opłat po- 
T-Socjalissami a grupą narodow- wania przyw 


bieranych na rzecz skarbu 


śr feet E eetiiei I państwa przy sporządzaniu ak- atela u pana prokura- 
kami Aresztowano: 14 osób, W Ws ; j T W bahia ła grobow 
j ) b, W|; mniane opłaty tejent T. sali zapanowała grobowa 
m8 narodowych socjalistów i 6-1 Ep byt Sisik co pewienfeisza. Skonsternowany rr.ewodni- 
towców żydów. |czas Izbie Skarbowej. Notariusz T.|czącyj sędzia Świderski przerwał 

| zaniedbywał często tego obowiąz: | rozprawę, 


Wśród obecnej na sali publicz- 
ności momentalnie obiegła poplo- 
ska ò nowem areselówaniu sędz ów, 
dokonan(m w tak dramatycznych 
okolicziościicu. 


ku, przez co urosły Spore należ- 
ności na rzecz Izby Skarbowej 
Ostatnio, jak zdołaliśmy usta- 
lié, rej. Trojanowski wpłacił pewną 
sumę na pokrycie należności lzby 
Skarbowej. ? 
Mimo, iż ostatnie aresztowania 
szeregu członków palestry i jedne: 
go asesora sądowego przytępiło 
już nieco wrażliwość ogółu, opie- 
czętowanie Kancelarji rejenta lro- 
janowskiego i osadzenie go Wa- 
reszcie Śledczym wywołało silne 


D AEE AD 


Sowiety odczują ` 
Ottawską konferencję 


MOSKWA, 19. X. (PAT). Wia- 
Ati o wypowiedzeniu przez 
Sage prowizorjum handlowego z 

letami nadeszła późną nocą. 
Wyp p!sch_ politycznych, oceniają 
Powiedzenie umowy jako skutek 
sekty ecjj w Ottawie i jako kon- 
sewon tje wzrostu wpływów kon- 

alystów w rządzie Mac Do- 


"alda, 


T - S SANOK, 19. X, (PAT.) — Na- 

Z ji -ciej i śmierci Chopina deszła tu wiadomość o tragicznym 

A R 8 SZ Mira 7 zgonie dowódcy 2 pulku sirzel ów 
k > a a Ua Wn: podhalańskich, ś. p. pułkownika 


Janusza Dlużniakiewicza. 

Š. p. pułk. Dłużniakiewicz. od- 
bywał dziś przejażdżkę kajakiem po 
Sanie w towarzystwie ppor. Flor- 
kowskiego. Około godziny 11-ej 
gdy kajak znajdował się w pobliżu 


TRAGICZNA ŚMIERĆ DZIELNEG 
| OFICERA 


Dowódca 2 p. strz. podhalańskich 
utonął w Sanie 


Przemyśla, w pewnej chwili prze- 
wrócił się, Pułk. Dłużniakiewicz u- 


WARSZAWA, 19. X. (PAT.) — 
Ministerstwo przemysłu i handlu 
komunikuje, że w dniu 19 b. m. 
został podpisany kontrakt. kupna 
statku przeznaczonego dla celów 
polskiej marynarki wojennej. 

Statek, po otrzymaniu bandery 
wojennej oraz dostosowaniu go do 
potrzeb marynarki, będzie nosił 


BERLIN, 19. X. (PAT.)—Dzien- 
niki amerykańskie przyniosły dziś 
wiadomość o tem, jakoby prezy- 
dent Hindenburg przed kilku dnia- 
mi spzdł ze schodów i potłukł się 
dotkliwie.  Dźienniki niemieckie 
|stwierdzają wobęc egr že prezy- 


Nustracja nasza przedstawia kościół w Brochowie nad 
zurą. Pochodzi on z XIII-go wieku i stanowi piękny 
aap iek stylu romańskiego, Zniszczony podczas Wojny, 
udcwany został e jj Towarzystwa Opieki nad 
Za i Przeszłości. 
W kosciele brochowskim ochrzczony był Frydervk 
Chopin. 


ważne dochody, zaś kancelarja 
wspomnianego notarjusza była je- 
sa z najbardziej znanych w Ło- 
zi. 

w—a— | 


prokuratora 


Groteskowy incydent w sądzie 
okręgowym 


Wypadki ostatnich tygodni, 
przynosząc liczne aresztowania 
wśród palestry wywołało niemal 
psychozę, na której tle nawet naj- 
fantastyczniejsza wieść o podob- 
nych aresztowaniach może nabie- 
rač cech prawdopodobieńsiwa. 

Po kilku minutach przerwy 
komplet sądzący powrócił do sali 
i rozprawa potoczyła się dalej, 

Po wyjaśnieniu zajścia okazało 
się, że prok. Markowski zwrócił 
się do jednego z urzędników aby 
w czasie przerwy poprosił sędzie- 


go Świderskiego da gabinetu pro- 


kuratora, 


Urzędnik ze swej strony prze- 


kazuł to polecenie policjantowi i 
czy tło podziałała 
choza, która padła na Łódź, 
też z innych przyczyn, 
znacznie przeszedł oczekiwania! 


m 


tonął, por. Florkowski zdołał się 
uraiować. |łk. Dłużniakiewicz o- 
sierocił żonę i kilkuletniego syna. 

S. p. Dłużn ukiewicz rozpoczął 
służbę wojskową w pierwszej bry- 
gadzie Legjonów, gdzie dowodził 
plutonem, a następnie kompanią. 
Okres wojny bolszewickiej spędził 
cały czes na Ironcie. Odznaczony 
był krzyżem „Virtuti Militari* i 
Krzyżem Walecznych. 


„Sławomir Czerwiński“ 
Nowy statek wojenny R. P. 


nazwę „Sławomir Czerwiński", jako 
wyraz hołdu dla zasłużonego mini- 
stra oświaty i zarazem protektora 
zbiórki na okręt „dar szkoły pol- 
skiej* Nadto na okręcie będzie u- 
mieszczona tablica uwidoczniająca 
udział młodzieży w budowie floty 
narodowej, 
rz" 


Hindenburg spadł ze schodów 


Doniesienie amerykańskiej prasy 


dent istotnie upadł, nie doznał je- 
dnak żadnych obrażeń, tak, że nie 
przerywał wcale bieżących zajęć, 
Dziś jeszcze prezydent Hindenburg 
przyjął na posłuchaniu przewodni- 
czącego naczelnego związku prze- 
mysłu niemieckiego Krubna. 


ta sama psy- 
czy; 
skutek | 


0 


Redakcja przyjmuje Interesantów w godz, 5—7 wiecz. WIR 
Dn] 


70-letni rejent Trojanowski 
osadzony w areszcie przy wydziale śledczym 


Notarjusz pod zarzutem przywłaszczenia pieniędzy 


Likwidacja fabryki 
falsyfikatów 


„ „KATOWICE, 19. X. (PAT). Po: 
licja śledcza zlikwidowała ubiesli 
nocy fabrykę fałszywych monet w 
Wolbromiu, powiatu olkuskiego, 
W mieszkaniu fałszerzy znaleziono 
kilka sztuk podrobionych monet 
10, 5 i 2 złotówek oraz pięciomar* 
kówek niemieckich, jak również 
przyrządy służące do fabrykacji fał- 
szywych monel. Aresztowano 5 0» 
sób. Na czele szajki stali dwaj bra» 
cia Karbownikowie z Dąbrowy 
Górniczej, i 3 


Rewindykacja taboru 


kolejowego. 

WARSZAWA 19. 10 (PAT) — 
/ duiu 18 bm. pan minister komie 
nikacji inżynier Butkiewicz przyjął 
delegację włoskich kolei państwo- 
wych, która bi rze udział w kan: 
ferencji, poświęconej wzajemnej 
rewindykacji taboru kolejowego 
własności prywatnej. 


Inspekcja ministerial- 


| na łódzkich aptek. 


W ciągu 
bawił w Łodzi 
t 


ostatnich dwóch dm 

i na terenie woje 
wództwa łódzkiego naczelnik wydzi ae 
łu farmaceutycznego w departame ne 
cie zdrowia minist rslwa Spraw we. 
wnętrznych, p. Sokolewicz, klóry 
wraz z inspektorem farmacemiJ cza 
nym urzędu wojewódzkiego, p. Was 
gnerom, dokomnł s»erega inspekcyj 
w aptokuch łódzkich i prowinoa 
nalnych, 


2 
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CZCICIELE 
DJABŁA 


(Skarb Melk-Tauza) 


Niecierpliwie oczekiwana 
od tygodnia,sensacyjna, 
egzotyczna, o wysp= 
kiej wartości arty- 
stycznej powieść 
ukaże się w na: 
szem piśmie 


Już od jutra! 


Fi 


i | 


Dźwiękowy Kino-Tealr 


sw ZACHĘTA === 
Pierwszy sowiecki dźwiękowiec 
Błękitny Ekspres 
W rolari głównych 
Czerniak i Lay Yung 
Ponadto udział biorą Euro- 


pejczycy, Japończycy Chińscy 
robotnicy, kobiety i dzieci, 


Bir, 2 


CZYTAJĄC... 


„Gazeta Polska) (Nr. 240) pro- 
buje wyszukać „winowajców” 
kryzysu, pisząc: 
od przeblegn wypadków w 
tych stolicach zależą dalsze lo 
By Europy. Tam zasiadają In= 
dzie odpowiedzialni z4 to, ©0 
dzieje się dziś na świacie. Kry 
zys, ne jaki cierpi ludzkość, 
węnikł przecież x polityki kre- 
dytowej i spekulacyjne) Stanów 
Zjednoczonych, 6 polityki agrar 
naj i egresywuej Niemiec, z 
londyńskiego niezdecydowania, 
paryskiego briandyzmu. rzym- 
skiego egoizmu.. Cóż za winę 
w stworzeniu i pogłębieniu kry 
zysu ponoszą Węgry, czy Ru- 
munja, Ozechy czy Państwą 
Nadbaltyckie, Bułgarja, Grecja, 
Danja, Jugosławja? 

Niestety zagadnienie posta- 
wione jest z gruntu fałszywie. 
Nie Stany Zjednoczone, czy Niem 
cy iŁ d, ponoszą winę za kry- 
zys, ale międzynarodowa polity- 
ka kapitalizmu go stworzyła. Po- 
lityka Ameryki, agresja Niemiec, 
kuktatorstwo Anglji, czy posu- 
nięcia przemysłowców Polskich 
są różnemi formami tego samego 
działania ogólniejszego. Nie moż- 
na winić społeczeństw, gdy 
są one tylko ślepemi siłami w 
obcych rękach. Trzeba raczej 
uczynić tak, aby te ślepe siły 
stały się czynnikiem świadomym. 

Blisko stojąca zakulisowych | 
machinacji kapitalistycznych „Po- 
lonia“, a stojąca w pozycji wro”; 
£iej do kapitału zagranicznego 
zdradza przyczyny jednej z form | 
agresji Niemiec (nr. 2885). 

Istnieje w Niemczech Towa-; 

rzystwo Fosgenowe, które zaj- 
muje sią z nakładem wielkich 
sił i kosztów wynajdywaniem 
coraz bardziej śmiercionośnych 
i coraz okrutniej działających 
gazów. Akcjonarjusze tego to-, 
warzystwa liczą na to, że w 
rezie wojny nakłady pieniężne 
wrócą im się sta—i tysiąckrot- 
niei biorą dywidenda, o której 
im się nawet n/e śniło, 

, Towarzystw podobnych, „to- 
biących* w fosgenie, armatach, 
pancerniknch, aeroplanach i t d 
istnieje wiele, Robią one wszy-! 
siko, aby rozniecić pożar niena-/ 
wiści rasowych i narodowych i' 
popchnąć społeczeństwa do sa- 
mobójczej walki na której grubo! 
zarobią. „Połonia" nie pisze zre- | 
sztą z oburzeniem o tym fakcie, 
a raczej z zazdrością, Są i u 
nas t. zw. ludzie, którzy chcieli- 
by w podobny sposób zarabiać, 

Budzące się na całym świe- 
cie zdrowe odruchy społeczne i 
organizującą się świadomą siłę— 
te same czynniki, które fab 
ją fosgen, i trujące gazy propa- 
śandy politycznej —usiłują stero- 
ryzować i wstrzymać w rozwoju 
środkami policyjnemi, Terenem | 


a 


NOWY DZIENNIK ŁODZRI — 20 października 1932 r, 


SOJUSZ FRANKO -HISZPAŃSKI 


DONIOSŁE PRZESUNIĘCIA w POLITYCE MIĘDZYNAROD. 


Sensacyjne pogłoski i.kategoryczne sprostowania 


PARYZ, 19.10 (PAT.) Jedna z 
agercyj zagran. rozpowszechniła 
wczoraj wiadomość, iż podróż Her- 
riota do Madrytu ma na celu za- 
warcie umowy: między rządem 
francuskim a hiszpańskim, prze- 
widującej tymczasową _ okupację 
wysp Balearskich przez Francję na 
wypadek grożby wojny ze strony 
Niemiec lub Włoch. W dniu wczo- 
rajszym ukazało się kategoryczne 
zaprzeczenie tej pogłoski, pocho- 
dzące ze sfer oficjalnych. 

Podróż Herriota do Hiszpanii 
ma charakter czysto kurtuazyjny. 
Podczas pobytu premjera francu- 
skiego w Madrycie nie będą za- 


wieranę żadne umowy polityczne. | q 


PARYZ, 19.10 (PAT.) Minister 
spraw zagran. Zulueta oświadczył 
wezoraj w parlamencie hiszpań- 
skim, że pogłoski co do celu wi- 
zyty Herrioła pozbawione są 
wszelkich podslaw, Hiszpanja nie 
podpisze tajnej umowy, byłoby to 
bowiem sprzeczne z istotą kon- 
stytućji. Republkańskie państwa 
Francia i Hiszpanja powinny się 
porozumiewać nie tajnie, lecz jaw- 
nie, aby rozwiązać wspólne spra- 
wy oraz pracować nad pokojem. 

BERLIN, 19.10 (PAT.) „Ger- 
mania* rozpatrując przebieg ostat- 
nich -narad pomiędzy Francją i 
Angilją w sprawie zwołania kone 
ferencji mocarstw, uważa iż po- 
nowne saproszenie Niemiec do 


ss WALLIS 


Genewy wywołało w stolicy Rze-| obsadzone, tak, że prace Ligi Na- 
Szy zdziwienie, Wskazując na ak-|rodów postępują przy drugorzęd- 


tywność dyplomacji 
dziennik zwraca uwagę, 
wiedzialne niemieckie 


iż odpo- 


francuskiej, |nej obsadzie ze strony Niemiec, 


Dziennik interesuje się zbliże= 


placówki |niem francusko-hiszpań= 


dyplomatyczne nie są odpowiednio|skiem wskazując, że sta” 


„CZARNY PIOTRU$”” 


Pierwszy silnik samolotowy polskiej konstrukcji 


Lotnictwo polskie, które w 
czasach ostatnich tak świetnemi 
pochlubić sie może sukcesami, 
posiadało lukę, która boleśnie 
awała mu się odczuwać. Luka 
tą był brak silników konstrukcji 
polskiej. 

Wprawdzie zakłady lotnicze 
w Polsce wykonywały już silniki 
własnym przemysłem, lecz były 
to silniki konstruktorów zagra- 
nicznych. Obecnie do zanoto- 
wania mamy fakt radosny i nie- 
zwykłej doniosłości: 
abryka lotnicza „Polska Sko- 
da” na Okęciu w zupełnej tajem 
nicy przystąpiła do budowy sil- 
nika konstrukcji polskich inży- 
nierów — Łozińskiego Władysła= 
wa i Nowkuńskiego Józefa. 

Silnik zbudowano jeszcze w 
roku 1930, Pierwszy silnik pol- 
ski jest z typu silników tak zwa- 
nych gwiaździstych, a więc po- 


A 


niu, 


siada 7 cylindrów ułożonych w 
gwiazdę, Silnik chłodzony jest 
powietrzem, Siła nominalna sil 
nika wynosi 100 K, M, przy 1940 
obrotach na minutę, Jednakże 
podczas lotu siłą silnika może 
być zwiększona do maksymalne- 
go napięcia. 

róby pierwszego silnika kon 
strukcji polskich inżynierów 
Władysława Łozińskiego i Józe- 
ia Nowkuńskiego, odbywały się 
przez przeszło dwa lata: 

Silnik polski, po wybudowa- 
był poddany najpierw pró- 
bie wewnętrznej, w fabryce, Pró-, 
ba polegała na tem, że silnik u-| 
stawiony był na stoisku i pu-| 
szczony w ruch, który trwał 50) 
godzin bez przerwy. Próba ta 
wypadła dodatnio, Po 


i „EUROPĄ MUSI $IĘ UZBROIĆ” 


Konferencja rozbrojeniowa zamieniła się w farsę 


PARYŻ, 19. X. (PAT.y — Prze: 
mawiając wczoraj na hankiecie syn+ 
dykatu prasy prowincjonalnej Her- 
riot podkreślił trudności, przed ja- 
kiemi stają dziś mężowie stanu, 
zwłaszcza w dziedzinie polityki za- 
granicznej. W chwili obecnej za- 
czynają się budzić uśpione dotych- 
czas, a poważnie niepokojące pre: 
tensje. Francja — mówił premjer— 
musi wytężyć całą swą czujność 
dla zapewnienia nietylko własnego 
spokoju, ale i spokoju innych. 
Zobowiązania, przyjęte przez inne 
państwa, zmuszają nas dó utrzy- 
mania po naszej stronie pewności 
prawnej i korzyści faktycznych. 


ryku= | Kraj nasz, tak okrutnie doświad- 


czony, powinien podjąć walkę o 
pokój z tą samą energią, jaką wy- 
kazywał na polach bitew. 

BERLIN, 19. X. (PAT.) — Ba- 


najostrzejszych walk w tej dzie- warska Partja Ludowa wydała o- 


dzinie są obecnie Niemcy, 

Prof. Karol Schmitt, „myśli: 
ciel* systemu vun Papena i pen. 
Schleichera, formuluje pogląd, 
że Rządowi wólno ratować in- 
teres, Państwa przez poświące- 
nie litery Konstytucji”, 

(„Robotnik* Nr, 857) 


dezwę precyzujący jej stosunek do 
zagadnień polityki - wewnętrznej i 
zagranicznej. Uważając ostatnie roz- 
wiązanie Reichstagu za naruszenie 
żywotnych interesów narodu nie- 
mieckiego, odezwa sprzeciwia się 
narzuconemu zbsolutyzmowi i do- 
maga się pełnowartościowego przed- 


A więc renesans sławetnej 'stawicielstwa ludowego. Baw. P. L. 


przeskiej zasady; siła przed pra=; 
wem, Nietylko zresztą w Niem- 
czech kapitaliści łudzą się, że 
uda im się siłą złamać sprawie- 
dliwość społeczną j wstrzymać 
pochód dziejowy oddając władzę 
w ręce rządów od siebie zależ- 
nych i sobie posłusznych, a więc 
zależnie od okoliczności: dykta- 
turze faszystowskiej, lub „wy* 
brańcom ludu", rządom „robotni< 
czo-włościańskim" czyli krócej 
mówiąc socjal - demokratycznym 
macherom politycznym z Il-giej 
międzynarodówki. erz, 


Niepoprawny zbój 


sVazan 


. BRZEŚĆ n/Bugiem 19. I0(FA 1). 
SIA Owmęgowy w Pińsku, na sasl 
wyjznowej w Brzańciq, roavatry- 
wał sprawą niejakiego dana Eriw- 


la, w pow, luninieckiw, za doko- 
nanie przezeń licznych napadów 
rabunkowych i morderstw, Sąd 


kazal Krawczuka na katq 
przez powieszenie, 


śmierci 


na szubienicę | 
| WARSZAWA, 19. X. (PAT.). — 
W sprawie znanego jubilera Wi- 
bra Wablńskiego, który przywłasze 
H czył soble znaczne sumy, zastawia- 
cura, mieszkańca wsi Dora Wo: |jąc w lombardzch klejnoty oddane 
klientów, sąd 
ogłosił wyrok, skazujący Wabia- 

eblńskiego na dwa lata więzienia, 
PN CZARA wykonanie kary na 3 


sprzeciwia się wszelkim próbóm 
zmiany ordynacji wyborczej w kie- 
runku uprzywilejowania sfer posia- 
dających. 

W zakresie polityki zagranicznej 
B. P. L. gotowa jest poprzeć kaž- 


rząd w walce o równoupraw- 


d 

dania Niemiec w kwestji zbrojeń. 
BERLIN, 19. X. (PAT). 

gielski minister finansów, Snowden 


ogłosił w „Boersen Ztg.* artykuł 
poświęcony zagadnieniom rozbro- 


jenia. 


IEEE. TITEETWTAKASSZSSE: EA 


Wyrok na 
Wazhia-Wabińskieco 


mu w komis przez 


lat 


Autor artykułu broni tezy nie- 
mieckiej, krytykując ostra dotych- 
czasowe metody rokowań rozbro- 
jeniowych i uważając, że idea roz- 
brojema zamieniła się w ostatnich 


|czasach w farsę, zagrażając w noj- 


wyższym stopniu pokojowi Europy. 
Minimum, jakie domagać się moż- 
na w tej kwestji jest, aby wszyst- 
kie narody sprowadziły swoje zbro- 
jenia do stanu zbrojeń niemieckich 
w chwili zawarcia pokoju. 


Dokoła przesilenia rządowego 


Rumunji 
Szanse dla Titulescu 


w 


BUKARESZT, 19. X. (PAT). — 
Minister Maniu, udzielając dzienni- 
karzom iniormacyj w sprawie two- 
rzenia nowego gabinetu, zaznaczył, 
że Titulescu wejdzie w skład no- 
wego rządu. 

Vaida wszedłby do gabinetu pa 
zakończeniu rokowań z Sowietami 
© pakt nieagresji, gdyż na tem tie 
doszło do różnicy zdań między 
Vaidą a Titulescu, z którym zresz- 
lą pozostaje w najlepszych stosun- 
kach osobistych. 

Rokowania rumufńsko sowieckie, 


B, an 


Zdefraudował ćwierć miljon 


Produkcja własna 
mie wystarcza. 


BERLIN, 19.10 (PAT) —'Wicher obalił wie 


Prasa donosi o skonfisko- 
waniu przez władze ho- 
lenderskie w Rotterdamie 
znacznego transportu bro 
ni i amunicji, przeznaczo- 
nych dla Niemiec, 


zaznaczył minister Maniu, będą 
podjęte niebawem, gdyż zostały 
narazie odłożone z powodu wy 
jazdu Litwinowa z Genewy. 
Prawdopodobnie Maniu nie 0- 
bejmie żadnej teki ministerjałnej, a 


w gabinecie sprawować będzie tyl- R 


ko urząd premjera. 
BUKARERSZT, 19,X (PAT), Mi- 
nister Maniu podjął się misji two- 


rzenia nowego gabinetu i oświad- | bliżu Halle lokomotywa poc 
że| osobowego na przejeździe k 
listę członków nowego rządu złoży |jowym zderzyła się z autobus 


czył przedstawicielom prasy, 


królowi w dniu jutrzejszym. 


złotych 


Olbrzymie nadużycia w śląskiej kopalni pa niia -huragan, 


W kopalni węgla „Wujek* stą-|rowskich, działających na polskim 


nowiącej własność spółki „Hoben 
lohe*) w Brynowie, 


w głównej kasie kopalni. 


Nadużycia te wynoszą — 254 


tys. złotych. 

Pieniądze te zdefraudował, dó 
puszczając Się 
kradzieży cd lat 123-1; 
obecnie Reinhold Pietsch, 


Obu aresztowano, 


Aresztowanó Tównież urzędnika 
Oraz 


trzech rewidentów, Niemetza, Ja- 


kasy pożyczkowej, Fanysa, 


kóbka i Muenza, 


Wszyscy aresztowani są bojo- 
wvnii działaczami organizacyj hitle- 


pod Kałowi- 
cami, wykryto olbrzymie nadużycia 


systematycznych 
45-letni 
w pœ 
rozumieniu z Henrykiem Budlem. 


Pietsch tłumaczył się, iż pie- 
niądze; skradzione w kasie przes 
trwonił na hulanki, 

W świetle tego faktu jakże 
dziwnie wyglądają lamenty prze- 
mysłowców, właścicieli kopalni, 
którzy „muszą* obniżać zarobki 
górmktów, którzy „muszą“ śrubo- 
wać ceny węgla, gdy jednocześnie 
ginie” z kasy jednej tylko ko- 
palni ćwierć miljona złotych, co 
zupełnie uszło uwagi i nie niaw- 
niłoby się może, gdyby nie fakt, 
że na stanowisku kasjera zaszła 
zmiana, prtzyczem przypadkowo — 
następcą kasjera Pietscha był czło- 
wiek uszciwy, 


| Górnym Sląsku. 


; dos wmonto- jskich, Łozińskiego i Nowkuńskie 
waniu silnika w samolot przy-|gryma niesłychanie doniosłe zna” 
stąpiono do dalszych prób w pojczenie dla rozwoju 
wietrzu, polegających na tem, że 


P p |oo 


a pięciu z nich walczy ze £ 


Nr. 290. 


nowió' ono bedzie przecie” 
wagę dla anglelsko-wic* 
skioh interesów specjal- 
nych i środek nacisku « 
zorjentowaniu na przyszłość pol- 
tyki angielskiej. 


w ciągu 100 gosam samolot 7 
silnikiem polskim odbył 650 bez- 
ośrednio następujących po so: 
ie lotów. 

Loty te polegały na startach, 
wzbijaniu się w powietrze n8 
pewną wysokość, i natychmia” 
stowem lądowaniu, I tak w cią” 
gu 100 godzin 650 razy. Ekspe” 
ryment ten miał na celu wypró” 
bowanie mocy silnika, jak bo 
wiem wiadomo, — motory samo 
lotowe najbardziej zużywają się 
przy ciągłych startach i lądo* 


waniach. 
silnik polskiej kon- 


Pierws: 
strukcji ochrzczony został nieco 
egzotycznem imieniem „Czarne” 
gu Piotrusia". i 

Wynalazek inżynierów pol: 


lotnictwa 
polskiego, Od chwili wybudo* 
wania „Czarnego Piotrusia” pol 
ska (att a samolotowa będzie 

a zupełnie uniezależnić się 
od zagranicy. 


Orkan nad 
Saksonią. 


.- 4 . 
żę kościoła 
LIPSK, 19X (Pat). Ubiegłe) 
nocy przeszła nad Saksonią wi 
ka burza, która miejscami przy” 
bierała rozmiary huraganu, 
wielu miejscowościach uszko 
nych jest kilka tysięcy domów 
uragan obalił wiele słupów 
legraficznych, przerywając 
munikację, 
Podobne wiadomości nadchó* 
dzą również z gór Hartzu, Szka' 
dy wyrządzone przez wich 
są bardzo znaczne, W czas, 
wczorajszego orkanu w miejsc” 
wości Goetha, pod Lipskiem, 
waliła się wieża miejscow 
kościoła.  Waląca się wie ni 
przerwała przewody elektrycz 
ogrążając miasto w ciemmać” 
ach, Ofiar w ludziach nie 2% 
notowano, 


BERLIN, 19.X (Pat). W z 


emi 

łaściciel autobusu oraz je” 
pasażer ponieśli śmierć, 9 inm 
pasażerów odnioslo ciężkie ral 


cią. Wypadek nastąpi! skutkię, 
złego funkcjonowania mechani 
zapory, uszkodzonej Pf 


amm i 


PARYŻ, 19. 10. (PATI, 
godz. 5.30 pilot francuski 
dokonujący lotu Paryż— Saigon 
startował a Rzyju do Ateni 


Górnik, który każdej <iwili ję 
zykuje swe życie, może by“ AW 
jektam majsktajnieszego WYST 
aby właściciele kopalń moji 
rabiać olbrzymie sumy, te ; 
kie, że nie zauważają Oui 
— siraly ćwierć miljona 2} 


-rymmen 


Ir. 290. 


„ Pod powyższym tytułem ogło- 
sit w „Kurjerze Polskim" (nr. 289) 
'©zważania ekonomiczne znakomi- 
iY germanista, świetny znawca teorji 
Poezji i niestety bardzo krótko- 
Wzroczny ekonomista i polityk. 
iorąc asumpt z artykułu p. Matu- 
szewskiego o sposobach zatrzyma- 
nia w Polsce srodków walutowych, 
tcjękających w obce ręce, lub tezau- 
łyzowanych, pan profesor wystąpił 
z filipiką przeciwko obecnej pol- 
skiej polityce gospodarczej, a to z 
Powodu jej wrogiego ustosunkawa- 
nia się do kapitału „zarówno wła- 
ślepo jak i obcego“. 

Znawca zagadnień estetycznych 
olsze: ż 

Kapitał czuje się pewny i 
bezpieczny tylko tam, gdzie 
czuje, że to nastawienie jest 
wyraźnie prokapitalistyczne i 
nie ulega wrogim podmuchom, 
ii grożnym i niebezpiecznym. 
Jeszcze: 

Nasza polityka podatkowa 
nie ma bynajmniej charakteru, 
chroniącego proces kapitalizacji. 
Rozmiar naszych świad 
czeń społeczn. stanowi 
też wielką przeszkodę 
dla rozwoju procesu 
kapitalizacji. Wybujały e- 
łatyzm stwarza dla prywatnej 
przedsiębiorczości w całym sze- 
regu gałęzi konkurencję a ra- 
dykalny interwencjonalizm prze- 
kreśla w rozporządzeniach, nie 
liczących się zupełnie z zasa- 


imbanm” (Wodna 26). h 
inspektoracie stawili się: 


0 POCZUCIE BEZ 


dami kalkulacji nieraz z dnia 

na dzień możność realnej i 

spokojnej pracy twórczej. 
(Podkr. moje). 

Kapitał zatem nie czuje się w 
naszym kraju bezpieczny i dlatego 
trzeba mu według zdania pana pro- 
fesora usunąć wszystkie przeszko- 
dy do stosowania nieograniczonego 
wyzysku. 

Rozczulająca jest ta obrona 
biednego, uciśnionego kapitalizmu, 
czyniona, nie wątpimy, w trosce o 
dobrobyt społeczeństwa, ałe pod- 
szyta grubą warstwą naiwności. 

Polityka państwa stosowana wo- 
bec kapitału jest tylko niedokład- 
nym i spóźnionym wyrazem sta- 
nowiska społeczeństwa, które wo- 
bec rozgrywających się harców 
kapitalistycznych straciło już dawno 
poczucie bezpieczeństwa, 

Że panowie kapitaliści nie czu- 
ją się całkiem panami sytuacji, to 
jest źle, a co ma powiedzieć spo- 
łeczeństwo, które przejrzawszy, z 
przerażeniem spostrzegło, że po- 
woli narzuca się mu kolonialne 
metody eksploatacji ? 

Społeczeństwo to zaczęło akcję 
o przywrócenie poczucia bez- 
pieczeństwa. ; 

Pan profesor nie raczy! prze- 
czytać, lub może raczył zignoro- 
wać rezolucje Rady Naczejnej Unji 
Związków Zawodowych, gdzie mó- 
wi się wyraźnie o tem, że dla 


uzdrowienia życia gospodarczego, 


konieczne jest poddanie przemysłu 


biorstwo wyra- 
robotników.  Pertraktacje 


go, iż firma postanowiła zredu- 


NOWY DZIENNIK ŁÓDZKI — 20_ 


PIECZEŃSTWA 


pe dsławicieje robotników i 
byków zawodowych, nie przy- 
fim natomiast przedstawiciele 
miep która nadesłała zawiado- 
Wanie, wedlug którego firma u- 


Nowy 


a za swój obowiązek zam-| Już przed paru laty zazna- 
pak fabrykę, gdyż robotnicy |czyły się rożnice zdań i kierun- 


polnie porzucii pracę, — |ków między polityką prezydjum 
wsk. zedstawiciele związków kartelu Z, Z. P. a związkiem. 
Fi i, iż zarzut ter jest nie- |włókniarzy. Następstwem tych 
a albowiem robotnicy po- |różnie było zupełne wyłamanie 
„l warsztaty wobec nad- [się związku włókniarzy Z.Z.P. z 
bego obniżania zarobków, pod dyrektyw prezydjum kar- 
Niż, Mż obecnie są znacznie |telu. 
fabry od poziomu płac tych Ostatnio do podobnego zatar- 
wyst, które również stosują|gu doszło między związkiem 
Na wobec robotników. "stałych pracowników miejskich 


a Zviri ) ż 

zwią. Wniosek przedstawicieli" « prezydjum kartelu, Przed dwo 

tzyt. ków, inspektor pracy, Ko- |zna tygodniami związek ten g- 
j kartelu, przy ul. 


Upra pić Z przysługującego mu | puścił siedzibę i 
fnmo Mienia, postanowil wezwać | Gdańskiej 40 i zainstalował się 
wieg CO stawienia się jej odpo- |w siedzibie przy uł. Wólczań- 
tYGor. alnego reprezentanta pod|skiej 98, h 

i em, wyznaczając nową kon* Włókniarze skłóceni z prezy” 


‘tenci 
dą” 


Z liczby strajków, które wy- 


ô 
a zk w ciągu ostatnich dni, 
dów 


Nowości ze 


widowano jeszcze zatar- 
fuda firmie „Mokrski” i w 
taka, P gkladach, anaa Ho- 
argi te ut mar- 
Wym Bike, godka 


daleko idącej kontroli społecznej: 
Środki walutowe nie uciekają od 
nas dlatego, że kapitalista czuje 
nieufność, a dlatego że je popro- 
stu rabuje. Unja nie zamierza by- 
najmniej naruszać podstaw własno- 
ści prywatnej,jednak tam, gdzie ta 
własność zaczyna grać dużą rolę 
społeczną i to rolę niebezpieczną, 
społeczeństwo musi domagać się 
prawa ścisłej kontroli. 

Istnieją dekrety o kontroli prze- 
mysłu węglowego i rewizji uposa- 
żeń dyrektorów = akcjonarjuszów. 
Niestety dotychczas niezwalczone 
przeszkody nie pozwoliły dekretów 
tych stosować z pełną konsekwen- 
cją. Efektywna kontrola, jakiej do- 
maga się Unja, wskazując realny 
sposób jej sprawowania przez 
stworzenie rad załogowych z du- 
żemi kompetencjami na terenie ca- 
łej Rzeczypospolitej nie tylko nie 
wywoła ucieczki kapitałów, czego 
pan profesor boi się, ale — prze- 
ciwnie — zabezpieczy drobnych po- 
siadaczy przed wielkimi rekinami 
kapitalizmu. Wtedy tylko zniknąć 
może plaga tezauryzacji, jeżeli spo- 
łeczeństwo poczuje się zabezpie- 
czone przed Kreugerami i Insuliami, 
oraz kiedy ustanie ordynarny wy- 
zysk pracownika. Przez organizo- 
wanie się świata pracy, powoli ale 
nieuchronnie postępujące naprzód, 
społeczeństwo idzie pewnym kro- 


aździernika 1932 r. 


Nowy: kolos morski 


Str, 3, 


a zn 


BOZE 


Stocznia w Saint Nazaire wykańcza okręt „Super Ile 


de France” który wielkością i komfortem ma przewyż- 

szyć wszystkie olbrzymy morskie, kursujące na szlaku 

Północnego Atlantyku. Miał on być spuszczony na wo» 
dę19-go października r. b. 


Ilustracja nasza przedstawia 


„Super Ile de France 


w trakcie budowy. 


GŁODOWA DEMONSTRACJA 


koncesjonarjusza hurtowni monopolu 
tytoniowego 


Wczoraj 


kiem do uzdrowienia życia gospo- liśmy niezwykłą wiadomość, że w 


darczego. 
Jerx. 


kować szereg robotników tego 

oddziału bez względu na sprze- 

ciwy pozostałego personelu 
aini, 


rozłam kartelu Z. Z. P. 


Po włókniarzach — pracownicy miejscy 


djum kartelu również przenieśli 
sie do nowej siedziby przy ulicy 
Wólczańskiej, 

Jak słychać — wślad za od- 
separowaniem się kartelu oba 
związki, włókniarzy i stałych 
pracowników miejskich, opracu- 
ią własny, odrębny program dzia- 
Fanie 

Należy zaznaczyć; iż rozłam 
między włókniarzami Z, Z. P. a 
prezydjum kartelu datuje się od 
ostatnich wyborów do ciał par- 
lamentarnych. Obecne wystąpie- 
nie stałych pracowników, z pre- 
zesem na czele, najprawdopo* 
dobniej jest m. in. dyktowane 
wyliczeniami na zbliżające się 
wybory do samorządu, 


£ ma sobotę, dnia 22-go SE NR 


świata filmu 


Warszawie, na wzór Gandhiego, 
rozpoczął w sobotę, dn. 15-go bm. 


|od wks inwalida wojsk polskich 
| 


Słuszna represja wobec przemysłowca, 


Konferencje bez rezultatu 
i strajki, które się nie kończą 


X Wczoraj odbyć się miała wj bowiem przedsię c i 
zKpektoracie pracy konferencja, zilo zgodę na pOdział pracy mię- 
Wolana w sprawie likwidacji| dzy rc , R 
gra w fabryce „Hirszberg i| Z tkalnią rozbiły się wobec te- 


ładysław Czemerysz z rozpaczy 
o stracie koncesji tytoniowej, 
która była jedynem jego źródłem 
utrzymania. Inwalida ma zamiar 
głodować tak długo, dopóki kon- 
cesja nie zostanie mu. przywró- 
cona: 

Wiadysław Czemerys liczy lat 37, 
jest inwalidą wojsk polskich, ka- 
walerem orderu „Virtuti Militari", 
czterech „Krzyży Walecznych*, 
krzyża Obrony Lwowa, był cztero- 
krotnie ranny, walczył w 3 pułku 
ll Brygady Legjonów a potem 
w wojsku polskiem cały czas na 
froncie: ; 

W r. 1927 otrzymał koncesję 


wieczorem otrzyma- | trzema tygodniami przyjechał do 


Warszawy, by starać się © przy 
wrócenie mu koncesji. Starania nie 
nie dawały rezultatów, Czemerys, 
bez grosza, znalazł się na bruku 
warszawskim. Przez kilka dni wa: 
łęsał się, nocował na dworcach Kos 
lejowych. Przygarnęła go wreszcie 
rodzina  Kulińskich, zamieszkała 
przy ul. Zakątnej 1 m. 55. 

Inwalida leży na łóżku 
jedynem łóżku, jakie znajduje się 
w tej ciasnej izdebce, mierzącej 
wzdłuż 3 metry, a wszerz dwa 
i pół mtr, Inni domownicy śpią w 
nocy pokotem na podłodze... 

Od soboty nie mial Czemeryź 
nic w ustach. Nie pije nawet We 
dy. Dziś głoduje już szósty dzień, 

— Będę głodował tak długo, 
dopóki koncesja nie zostanie ml 
przywrócona., Wytrzymam długo... 


*— na 


Inwalida mówi z wysiłkiem. Pa 
czterech dniach głodówki jest już 
niezmiernie wyczerpany i osłabio- 
ny. Ma ciągie zawroty głowy. Poe 
ty nie pobiera. rusza się na łóżku z trudnością, 

Przez kilka miesięcy Czeimerys | Mięśnie wypowiadają mu połuszeń- 
daremnie kolata} o jakąkolwiek | stwa. Podtrzymuje się nerwowa pa- 
posadę. Został wreszcie bez zad- | leniem papierosów. 
nych środków do życia. Przed ———— 


na hurtownię tytoniową w Jędrze- 
jowie. Dla urichomienia tej hur- 
towni skapitalizował rentę inwa- 
lidzką, tak, że obecnie żadnej ren- 


Zamiast emerytur — zapomogi 


Odwołanie robotników I. „K. Poznań- 
skiego* dało rezultaty 


Jak donosilismy — ostatnie, 0-|niego roku nie przepracowal oni 
statnio zwolniono z zakładów firmy | wymaganego przez F, B, okresu — 
„i K. Pozaański* kilkunastu ro-|przynajmniej 156 dni. Niektórym z 
botnileów jako całkowicie niezdol-|pośród zrednkowanych brakło do 
nych do pracy, po przepracowaniu | wymaganego okresu po kilka dni. 
po traydzłeści i więcej lat, Obecnie, w wyniku odwołania 

Biuro funduszu bezrobocia od-|do zarządu obwodowego F,B, ro 
mówiło robotnikom tym prawa do|hotnikom tym przyznano prawo da 
zapomóg, albowióm w ciągu ostat | zapomóg: 


Lekcje w szkołach 


o 8-ej i pół. w średnich — o S-ej 


Wag, “ZUltacie narad, przepro- 

dzonych w związku z niepo- 
ieniem w firmie 
Halberstadt" 


| — 


i „Hirszen- 

Nr. 151 (AI. 1 Maja 

Zosta] przędzalnia tej firmy 
ala - wczoraj 


uruchomiona, 
a ZOO 


OR iejalna liczba bez- 
robotnych. 


maz 0. 10, CHATY — 
bir pęję "tych statystycznych lioz- 
JEŻrOWoLnyoh 
Maya WoWa urzędsoh pośred: 
hin à pracy wynosifa w doin 15 
. t tarcyfs catego państwa 
OGR Osób, co stanowi spudck w 
apo Eyggünia poprzedniego 


tR i 


— 


zarejesirowanycu , 


irawszego filmu „Ufy” — „Czarny huzat*, w którym 
00 aż Eagal na nowyższem zdjęciu Konrad Veldt 
i Mady Christiars. 


w powszechnych 


Ostatnio rozeszły się pogło- 
ski, że w okresie zimowym na- 
stąpi w szkołach przesunięcie 
czasu rozpoczynania nauki o 
pół godziny. 

Jak nas obecnie -informuje 
Inspektorat Szkolny m. Łodzi 
zmiana godzin lekcyjnych na- 
stąpi jedynie w szkołach śred- 
nich, a nawet już obecnie nie- 
które szkoły średnie wprowa- 
dziły u siebie tą zmianę, w ten 
sposób, iż lekcje rozpoczynają 
się nie o godzinie 8-ej rano lecz 
o godzinie 8,30, 

Natomiast w szkołach po- 
wszechnych lekcje nadal rozpo- 
czynać się będą ó godzinie 8-ej 
rano, 

Godzina ta musi być utrzy. 


mana z tego względu, iż w nie: 
których szkołach w przeważnej 
większości mauka odbywa się 
na dwie zmiany iz chwilą 
wprowadzenia spóźnionego © 
pół godziny nauczania druga 
zmiana w godzinach  popołu* 
dniowych odbywać musiałaby 
lekcje do późnego wieczora, zaj» 
mując z kolei czas przeznaczony 
na nauczanie wieczorowe w 
szkołach dokształcających. 


TRZEDKCZNĘ Te > TET] 
Tyfus brzuszny 


jest chorobą 
brudnych rąk. 


"T, a 


NOWY DZIENNIK ŁODZKI — 20 października 1932 r. 


ŚWIAT PODWODNY 


Co widział prof. Beebe w głębi oceanu? 


łym wyczynie prof. Beche, który 
w stalowej kuli opuścił się na 700 
m. wgłąb morza. - 

Obecnie prof, Becbe dzieli się 
wrażeniami z tej niezwykłej wycie- 
czki. 

— Sądzę, że mam prawo śmia: 
lo powiedzieć, że moja wyprawa 
w żelaznej kuli wgłąb oceanu była 
pierwszym krokiem do odkrycia 
tajemnic morskiej głębi, Kula na- 
sza opuściła się na 700 metrów. 
Jest to niewielka głębokość, gdy ją 
porównamy z odmętami oceanu 
przewyższającemi 10.000 metrów. 
Ale bądź co bądź, pierwszy krok 
został |uż postawiony. 

Obecnie noszę się z zamiarem 
odbycia trzeciej z rzędu, cokolwiek 
dalszej podróży, która pozwalitaby | 
mi zobaczyć na własne oczy, co 
sę dzieje o kilometr pod Ga 


Donosiliśmy niedawno © śmia 


chnią, Ałe w tym celu potrzebna 
mi będzie większa kula 0 silniej- 
szych i grubszych ściankach, gdyż 
gondola,*w której się obecnie opt- 
szczaliśmy, nie wytrzymałaby z pe- 
wnością większego ciżnienia, skora. 
nawet przy tem ciśnieniu, które pa- 
nuje na głubokości 700 metrów, 
została pokaźnie spłaszczona, 

— Ani mój towarzysz podróży, 
dyrektor Barton, ani ja sam, nie 
mieliśmy, ani przez chwilę wraże- 
nia, że jesteśmy odcięci od Świata 
i wydani na pastwę nieznanych mo- 
cv. Prawdopodobnie zawdzięczamy 
dobre samopoczucie tej okoliczno- 
ści, że podczas opuszczania się i 
podczas kilkugodzinnego pobytu 
naszego w odmętąch wód połącze- 
nie radjowe funkcjonowało wyśmie- 
micie. Moglibyśmy więc w każdej 
chwili podawać nasze spostrzeżenia 
sekretarce mojej, która pozostawała 
przez cały ten czas na pokładzię 
okrętu „Freedom“ i notowała skru- 
pułatnie nasze spostrzeżenia, 

Początkowe wrażenia były co- 
prawda bardzo niewesołe. Po prze- 
kroczeniu głębokości 100 metrów, 
otoczyło nas królestwo samotności 
i śmierci. Nie nie ruszało się w 
czarnej wodzie, Mogłoby się wyda» 
wać, że pogrążyliśmy się w loni 
atramentu- tak było ciemno i czar= 
no, — Jednakowoż, gdyśmy się 0- 
puścili jeszcze głębiej, otaczająca 
nas scenerja zmieniła się nagle, 
Przez maleńkie okienko w ścianię 
naszej gondoli obserwowaliśmy te- 
raz cudowne widowisko. 

Wydawało nam się mianowicie, 
że niebo gwaździste rozpostarło się 
nad naszemi głowami, Wszędzie 
naokoło nas zapalały się maleńkie 
punkciki świetlne. Niektóre z nich 
poruszały się z zawrotną szybkoś- 
cią. Mieliśmy wrażenie, że to pada 


Jak sędzia powiatowy 
Hilary Paragrafski 
ostał się do nieba 


tlisżorja całkiem prawdziwa 


rblary Paragrafski obudził się 
mgu pewnego w mocy i poczuł 
magle, że zbliża się jego koniec. 
Umarł cichutko, nie robiąc skan- 
dalu, a ponieważ moralność jego 
była bez skazy, więc duszyczka 
Paragrafskiego poleciała prościntko 
do nieba, 

— Kto pan jesteś? — zapytał 
święty Piotr. 

— Jestem sędzia powiałowy, 
Hilary Paragrafski — odpowiedziała 
4 godnością dusza. 

— Czy życzy pan sobie wejść 
do nieba? 

„= Nalutalnie — odpowiedział 
tiilary, 

„— Hm.. nie jest to znów ta- 
kie proste.. 

Sw. Piolr 


1 
pe poskroba 


się w 
s 

— Wie Pan, rzecz się ma tak: 
ten tylko może dostać się do nie- 
ba, kto udowodni, że zrobił w ży- 
ziu bodaj jaden dobry uczynek, 
Od czasu wojny świalowej boimy 
się w niebłe przepełnienia i dlate- 
o mu my surowo uważać, aby 
ny wano tego przepisu. Mu- 


y|w głowie kręci 


deszcz meteorów. Powoli oczy na- 
sze przyzwyczaiły się do ciemności 
i zaczęliśmy rozróżniać kształty 
istot, które wydzielały to dziwne 
światło. Niektóre z nich podpływa- 
ły tak blisko do okienka gondoli, 
że możnaby je łatwo dosięgnąć rę- 
ką. Były to fosforyzujące ryby, któ- 
re wydzielały kolorowe śwlatło o 
rzedziwnych odcieniach, a także 
istoty przypominające pollpy, siwo- 
rzenia wyposażone w oczy teleskopy 
i lampki organiczne. Niektóre z 
tych fantastycznych stworzeń udało 
nam się sfotografować. 


Nagle zbliżyło się do naszego 
okienka jakieś olbrzymie zwierzę: 
ciało jego miało conajmniej 10 m. 
długości. Zatrzymało się i przez 
dłuższą chwilę obserwowało cieka- 
wie naszą gondolę. Najwidocznie] 
doszło do przekonania, że jest to 
jakieś nieznane mu zwierzę, które 
zagłębiło się przypadkowo tak bar- 
dzo i dostało się do jego królestwa. 
Potwór podpływał coraz bliżej, Na- 

le rozdziawił olbrzymią paszczę. 

tedy zobaczyliśmy dziwne zjawi» 
sko: z otwartego pyska promienio- 
wało mocne światło. Wokoło zro- 


biło się naraz zupełnie jasno. Na 
lewo od tego smoka głębinowego 
ukazała się chmara małych świecą- 
cych rybek, które szybko zbliżały 
się do świecącej paszczy. Poczwara 
zamknęła paszczę i cała gromada 
nieszczęśliwych rybek została po- 
chłonięta za jednym zamachem. 
Staliśmy, jak urzeczeni. W głębi- 
nach obserwowaliśmy to Samo, co 
się dzieje codzień w świetle słońca, 
na powierzchni ziemi: walkę O ży- 
cie i zwycięstwo silniejszego nad 
słabszym przeciwnikiem. 


„Przyjemności” jazdy kolejowej w Sowiętach 


Relacja angielskiego korespondenta. 


Mosklewski korespondent lon- 
dyńskiego pisma „Obseryćr* w swym 
ostątnim liście opowiada o trudny 
ściach, z któremi połączone jesi 
odbycie majmnie;szaj podróży na 
kolejach sowieckich. Na całym świe» 
cia niema tukieqo kraju, gdzie zwy- 
kła podróż kolejowa wymagałaby 
takiej zaciętej walki, tnkiej straty 
czasu w ogonkach i wykorzystywa: 
nia wszęlkiego rodzaju proletoj i 
poleceń, jak w Sowietach. Miałem 
wyjęchać do Jekaterynburga — pi- 
sze ów korespondęnt, Z legitymacją 
dzięnnikarską i z kartką (zezwole» 
wiem lokalnej wizy) udałem sią do 
kasy biletowej, W ogonku przed 
kasą spędziłem 4 godziny, oim w 
drodze łaski dostałem się przed os 
czy kasjera, Teu skierował mnie 
do biura, Które: specjalnie zajmuje 
sią określeniem kolejności w udzie- 
laniu kart jazdy według ważaości 
celu podróży, W binrze mi wytło= 
maczono, że zezwolenie władzy je- 
szcze nie otwiera” drogi do kasy Di- 
letowej, gdyż obowiązująca przepi- 
sy przewidują aż siedem kategorii 
pilnych wyjazdów. Po usilnych proś- 
bach zaliczano mnie do drugiej kā- 
tegorji, ponieważ do pierwszej na- 
leżą tylko podrużujący w sprawach 
czerwonej armji i GPU, W oczeki- 
waniu ma otrzymanie karty jazdy 
znów spędziłem dwa dni, Zresztą 
nie byłem specjalnie upośledzony 
pod tym wzglądem, gdyż spotkałem 
innego cudzoziemca, inżyniera, któ: 
ry przyjcchawszy do Moskwy w 
pilnych sprawach swej fabryki, ma- 
siał aż siedm dni czekać na otrzy- 
manie kurty powrotnej do fabryki, 

Korespondent „Obsoryer” dalej 
opowiada o znamiennym wypadku, 
którego był świadkiem, Pewien in- 
żynier zgłosił sią do biura kolejo= 
wego z nakazem moskiewskiej wła- 


si Pan zatem udowodnić, żeś pa 
pełnił w życiu bodaj jeden dobry 
uczynek. 

— Za pozwoleniem, mój panie 
— odpowiedział surowo Hilary — 
Przecież cała mo'a działalność na 
ziemi polegała na tem, że broni- 
łem ludzkiego spoleczeństwa przed 
zbrodniarzami i trzymałem wysoko 
sztandar sprawiedliwości. Zasą- 
dziiem w życiu tysiące ludzi, któ: 
rzy przekroczyli ustawę, 

— Poczekaj pan chwileczkę, 
panie sędzio — powiedział święty 
Piotr. Załelefonowął do central- 
nego orchiwum w niebie i zażą- 
dał, aby mu anioł kancelaryjny 
przyniósł tom z literą „P“ z za- 
wodu sędzia, Kancelaryjny anioł 
przyniósł tom w minucie. Swięty 


Piotr przewracał kartki, „P... „Pa. 
„Parau aha!  Paragrafski, teraz 
mam para. W trzydziestu Jatach 


służby zasądził pan 24,816 ludzi 
na łącznie 10,401 lat aresztu, 
a 30,492 oaób na — my tu liczy” 
my w zlocie, — 450,796 złotych 
w złocie grzywny”. 

— No tak! — powiedział Hila= 
ty — lekka duma brzmiała w jego 
ułosie, — Może było nawet tego 
więcej, a przecież to wszystko by” 
ły moje dobre uczynkił Puść 
mnie pan do nieba, ba mi się juź 
ł gd iega długiego 
stamia R ny sieci. i 

— Hola zawółał świ 
Piotr. — To nie są żadne dobre 


O e 


dzy, by mu wydano kartą jazdy pó 
za kolejką. Dumny przystąpił do 
kasy, udzie napotkał oczywiście na 
lugi ozonek. Chciał ominąc ogonek 
„przystąpić dn kasjera oświatoznjąc, 
(20 ma aezwolenie na bilet poza ko- 
|lejką. Okazało sią jednak, że ten 
kilnmetrowy ogonek siłada się właś- 
nia z ludzi, zaopatrzonych w takie 
same zezwolenia I że ogonek jest 
ustalony właśnie dla tych, którzy 
chcą utiknąć czekania w ogonku. 
W takich warunkach podróżują u= 
przywilejowani cudzoziemoy. Łatwa 
sobie wyobrazić jakie „przyjemnoś- 


Amerykańska sprośnstity" 
skończyła się, ryzys, który 
dotknął cały świat, nie oszczę- 
dził Ameryki. 

Amerykanie wyśmiewają się 
z własnej biedy. Powstało tysią- 
ce „kryzysowych" anegdotek, 
powtarzanych przez wszystkich. 

pewnym humorystycznym 
piśmie amerykańskiem był rysu- 
nek, na którym stoją ustawieni 
w kolejce wszyscy obywatele: 
od kupca do uczonego, od ro- 
botnika do polityka. Stoją przed 
gmachem szkoły, na której wi- 
dnieje napis: „Szkoła kryzyso- 
wa”. Nauczycielką jest tam "Miss 
Depresja". 

Inny rysunek z tytułem: „Ten 
który nie czuje kryzysu”, przed- 
stawia malarza szyldów. Na 
szyldach tych widnieją napisy: 
„Całkowita wyprzedaż", „Likwi- 
dacja”, „Ceny zniżone”. Malarz 
mówi: — Nie mogę nadążyć z 


uczynki} Pana kolega, sędzia sq- 
du apelacyjnego Twardowicz za- 
sądził 37,854 ludzi i dostał zato 
tyleż sumo lat czyśćca. Umarł 
zeszłego roku i dosłanie się do 
nieba dopiero za 30,000 lat. x 

— Na Boga — jęknął sędzia 
powiatowy l 

Ale święty Piotr był nieubła- 


any. 

js „a Popatrz Pan. My stąd wi- 
dzimy dość daleko, Zajrzyj pan 
tutaj: piekło — oddział sędziów; 
popatrz pan na Swego kolegę 
Wścibskiego, kłóry dostał man] 
wielkości i w końcu uwierzył, że 
jest generalnym prokuratorem na 
Sądzie Ostatecznym, Popatrz pan, 
to ten z boku. 

Hilary Paragrafski zbladł jak 
ściana, zobaczywszy w aparacie 
kolegę Twardowicza, otoczonego 
płomieniami i BOTĄCĄ para. p 

— Szczypią obcęgami, wy- 
kręconymi na kształt paragrafów, 
— objaśniał św, Piotr. 

— Na obiad aa lom ko» 
deksu karnego w occie i oliwie, 
a na kolację musi zjeść wszystkie 
wyroki Sądu Najwyższego, A 
Wścibski musi ciągle powtarzać: 
„Stawiam wniosek zastosowania 
ustawy”. Pomyśl Pan ile razy 
musi te głupie słowa wypowie- 
dzięć w ciągu paru tysięcy lat, 

Duszyczka sędziego powiato- 
wego drżała jak lisć osiki — A 
przecież ja tyle dobrych uczynków 


ci* daje podróż zwykłego obywste-= 
u sowieckiego po kolejach sowleo- 
kich, 

Korespondent tłumaczy ten ba- 
lagan i chaos, masową wędrówką 
ludności, przeważnie klasy robotni- 
czej, w poszukiwaniu miejscowości, 
gdzie warunki wyżywienia są lepsze. 
Ponadto dużo przyczynia sią do te= 
go chaosu dezorganizacja, panująca 
wśród urzędników kłejowyah, mimo 
ostrych kar, do wyroków Śmierci 
włącznie, które ozęsto nakłada się 
na nich. 

—A 


AMERYKANIE PRÓBUJĄ 


wypędzić kryzys... humorem 


malowaniem, Nie rozumiem, jak 
ludzie mogą narzekać na bez- 
robocie. 

Amerykanie uwążają, że ich 
„prosperity“ powróci prędzej, o 
ile będą mieli do kryzysu sto- 
sunek streszczający się w slo- 
wach „Keep emilling (uśmie- 
chnij się). 


.——— 


Pokój z kuchnią 


duży, słoneczny, światło elek- 

tryczne, l-sze piętro 

do wynajęcia od zaraz. 
SIERAKOWSKIEGO 70, m. 5. 


snełnitem — zajęczał. — Raz datem 
żebrakowi dziesięć groszy, Praw- 
da, że zamknąłem go w pięć dni 
potem za żebraninę, ale to nie 
moja wina, bo go policja zade- 
nuncjowała, 

— Powinieneś pan ga uwolnić 
z powodu nieodpartego przymusu 
— powiedział św. Piotr, — Ale na- 
myśl się pan jeszcze, Możeś pan 
przecie spełnił jaki dobry uczynek. 

Hilary Paragrafski jęczał. Jako 
członek towarzystwa upiększenia 
Pipidówki, zafundowałem ławkę w 
alei 1 kazałem na niej wyryć: 

„ławka sędziego powiktowėgo Hi- 
larego Paragrafskiego”. 

— To żaden dobry uczynek — 
odrzekł św. Piotr i potrząsnął Si- 
wą pra — Chelat się pan tylko 
pochwalić, ale szukajmy dalej. 

— Kiedy już nic więcej nie 
wiem — maj czała duszyczka Hi- 
lareg: e jeżeli już mam iść 
do piekła, przyznam się panu do 
największej zbrodni, którą popeł- 
nilem w życiu. Byłem wówcząs 
zupełnie młodym aplikaztem « 
radcy sądowego Zamysslskią;9. 
Podprokuratorem był dr. i4.etykal- 
ski, Oskarżeni drželi przed tymi 
ludźmi ze strachu. Razu pewnego 
mieliśmy człowieka oskarżonego 
o kradzież, Na policji podał, że 
ukradł z głodu, Miano go inż 
dawniej za kradzież sądzić. Ale 
świadectwa o przekyśej karze nie 


Nr. 290. 


W SZKOLE 


Nauczyciel: —  Mówiliśmy ú 
materjałach, z których wyrabia sig 
różne rzeczy, Gamoński, powiedz 
mi s czego robi sią kapelusze? 

Gamoński: — ze słomy lub filet 

Nauczyciel: — Dobrze, A z cze 
go, Piórkiewicz, zrobiony jest twó 
płaszczyk? 

Piórkiewioz: — Ze starego pla 
szosa mego ojca. 


pez się!... 


WIE, CO MÓWI, 


Oskarżony odpowiada przed siy 
dem za ciężkie pobicie swej żony. 

Sędzia: — Qzy oskarżony możć 
powiedzieć co na swoją obronę? 

Oskarżony; Czy pan sęlzia zac 
mą żonę? 

Sędzia; — Nia. 

Oskarżony: — No to proszę nit 
nie mówić. 


PRZYJACIÓŁKI, 


— Skąd i ma tę piękną 
nową zulnię? 

— To nie nowa; dostałam ja 
na urodziny, kiedy skończyłam 
23 lata, 

— No widzi pani! í znów jest 
modna! 


W SĄDZIE. ) 


Sędzia: — Powiedział pen o IG 
tu pani, że jest jędza, straszydło n" 
wróble, czarownica... 

— To wszystko być może prze 
świetny sądzie — przerywa oska” 
nież — ale ja tego nie powiedzii* 
em. 4 


KRYZYSOWE PROJEKTY. 
— Ja to wyjdę zamąż tylko * 
miłości: 
— Masz słuszność, wyjść zamił 
dla pieniędzy jest teraz tak trudńó 


RADOSC Z CUDZEJ NIEDOLI 
— Słyszałem, że Patykiewicz Si 
ożenił, 
— Dobrze mu tak, nie cierpiś* 
łem tego draba, A 


PROHTRICJA 


Pewien Amerykanin urządził ©. 
domu pijatykęą; oczywiście nie bet 
alkoholową. Wtóm słychać dzwonek: 

Gospodarz przeczuwa „wsypęw 


zo", 


Sam otwiera drzwi. Przeł 
drzwiami stoi urzędnik policji prë 
bibicyjnej, 


Gospodarz nie traci zimnej krw 
tmraza znacząco I wyciąga parfeł 

— Panie — oburza się urzędnik 
— Za kogo pan mnie ma! | 

Zmieszał się gospodarz, strad! 
tupet i chce schowąć gortlel, 
urzędnik pyta go łagadniejszym 49 
nem: 

— A gdybym był tym, za Kogi 
pan mnie ma, to ils mógłby mi pó” 


zaproponować? 

było w aktach. Dr. Niet atsil 
pragnąt znależć to świadectwo 
aby ustąpić prawo sądowi okręg 
węmu. Tam biedny złodziej OM 
slałby parę pięknych latek więzie* 
nia, a bez świadectwa karnego 
statby n nas zaledwie kilka tyg?” 
ni. Kazino mi szukać świndec p 
Zostałem sam w urzędze i Mi 
kilku godzinach znalazłem p gf) 
kiwany papier, ale tak zbrukaj 
i wyłarty, że musiałbym go p 
pisywać, Nie miałem jednak 
tego ochoty, przytem oczeliwś 
mnie miła rendez-vous. Spaliłey 
świadectwo i zamiast długiej 1M 
kar, napisałem na duplikacie: » 
dat powodu do  niekorzyst 
spostrzeżeń”. Złodziej dostał Hy 
ko pięć dni aresztu. Oto M 
czyn haniebny, oto fałszerstwo tg 
do przebaczenia! t 


Słusznie 18 
to pójdę do piekła, 

Sw. Fiotr wyprostował sit m 
odstąpił kilka kroków w bok 
bramy niebieskiej, stojącej "74 
otworem, Twarz jego 195744 
i rzekł cichym głosem: „Whg 
mój sym», boś spełnił przecie 
bry uczywes w twem życia” 

L nim się biedza duszyczka „sy 
dziego powiatowego Hilaiego wi 
ragraiskiego ocknęła ze zdum "nig 
była iuż w niebie, a bramy 
bieskie zamknęży się za nią: 


eeg 


Rr. ZD. now T DZIENNIK ŁODZKI — 20 października 1932 r. Str. 3. 


Zagadka „rosyjskiego skarbu“ na cmentarzu 


HRONIKA. 


Październik 


20 ; 


Czwartek 


Dzis Jana Kantógo. 
dotri: Ursznii 
Dlukuść dniu; 10,33 
Ubyło doia: 5,45 


Z DNIĄ NA 


DZIEN. 


* 
LJ . 
Oodi mówiono: długi wlos, 
SEZ pamięć — krótka, niestety, 
pz, kiedy włosy ścina się już, 
Ak dziś jost z pamięcią kobiety? 


Zda się, żę jędnak nie fost tak śle, 
Od czasu, jak włosy ścina, 

Choć głową straci, jednak jej 
Uczesać nie zapomina.» 


Nowy prezes Sądu 
Okręgowego w Łodzi. 


d „Jak się dowiadujemy, w dniu 
tisiejszym przybywa do Łodzi 
Ok mianowany, prezes Sądu 
„ęgowago w Łodzi p. Jan Ma= 
tiejewski, 
rezes Maciejewski przyby= 
Ja z Warszawy, gdzie jak wia- 
omo, przebywał dotychczas na 
owisku sedziego Sądu Ape- 
nego, 
si ównocześnie dowiadujemy 
Sz że dotychczasowy prezes 
$ du Okręgowego w Łodzi x 
o 


lae 


Za- 
nz wsk po złożeniu urzędowa” 
Ay obejmie stanowisko rejenta 

Łodzi, 


Fundusz Bezrobocia 
w nowym lokalu. 


TAA dniu wczorajszym Biura 
k,tofowego Funduszu Bezro- 
A 2 dotychczasowego lokalu 
sf, ulicy Palydntdwai 94 EA 

przeniesione do nowe 
lokalu w domach kolonji ZUPU 
tey u]. Bednarskiej 12. 


Zgon najstarszego 


Obywatela Łodzi. 


w 
z 
Maj 


dniu wczorajszym w domu 

ulicy Wólczańskiej nr. 220 

der q” „wieku 106 lat, Aleksan- 
xjkmielecki. ' 

Yl to niewątpliwie najstar- 
Diny; PY Watel Łodzi, albowiem 
bag telal jeszcze powstanie listo- 
ływ, Ne w roku 1831, które prze- 

Mał jako 5 letni chłopiec. 


Zamknięcie szosy 
ódź—Brzeziny 


h Jak to podawaliśmy w związ- 
t fe laprawą szosy minane 
mejo dei do Brzezin na 54 kilo- 
tosta tuż przy granicy Łodzi 
aa wstrzymany ruch wozów 
mochodów ciężarowych. 
genie informuje nas Wy- 
awiatowy Sejmiku Lódz- 
shy 4e Okres ograniczenia ru- 
Lódz na dródze wojewódzkiej 
Mep, „Brzeziny na 54-m kilo- 
tostais pod Łodzią przedłużony 


(9a la do dnia 12-go listopada 


wą aeh wozów lżejszych odbyr 
lemit drogami bocznemi (po- 


Cztery osoby 
zatrute grzybami. 


9 spożyciu kolacji i 
+ yciu kolacji, złożonej 
waj wanych pzytów. zacha- 
tanien na e cała rodzina Goców, 
dórnej 19, a przy ul. Nowo-Pod- 


katz pogotowia stwierdził 
i małżonków. Marjana i Anto- 


yG 
c 
Raek Žofji i Zenobji Gocy za- 
Popo, zYbami i po udzieleniu 
st Dozośtawił wszystkich 
dość dobrym na miej- 


Oców oraz u dwóch ich | W: 


Trzech nieuchwytnych poszukiwaczy i zniszczone ,,, 


Jak już i donosiliśmy — 
naskutek doniesienia grabarza cmen- 
tarza prawosławnego na Dołach, 
Aleksandra Sorokina, władze poli- 

jne wpadły na trop poszukiwań 
aa, w postaci kasy rosyjskiego 
korpusu, zakopanej, jakoby, W CZA- 
sje odwrotu armji rosyjskiej z Ło- 
dzi w r. 1914 przy grobie, czy też 
w grobie |akiegoś dostojnika pra- 
woslawnego, którego nazwiska nie 
udało się ani zarządowi szpitala, 
ani też parafji prawosławnej, usla- 


Š 

Jak się obecnie dowiadujemy — 
jedyna uchwytna osoba, wskazana 
przez frsbarza, a mianowicie męż- 
czyzna, który porozumiewał się z 
Sorokinem w sprawie ewentualne- 
go przekopania grobu, 60-letni An- 
drzej Przygodzki (Matejki 10) został 


plany 
aresztowany nocy wczorajszej nad 
ranem. 

Przygodzki, o ile zdołano usta- 
lić, nie był poszukiwaczem skar- 
bów, a działał — jak przynajmniej 
twierdzi—w porozumieniu z trzema 


= w tym kierunku wniosków, 
osobnikami, którzy są, jakoby, | 


Zatrzymany w areszcie Przygodzki 
twierdzi, iż działał na polecenie 
wspomnianych poszukiwaczy skar- 
bu za obiecaną mu prowizję. 
Zasadniczo powodem areszto< 
wania Przygodzkiego jest nartsze- 
nie, a fak w tym wypadku i spro» 
fanowanie grobu, wobec wyrzucenia 
zwłok z mogiły. Jednocześnie fed- 
nak prowadzone jest energiczna 
Śledztwo w kierunku ustalenia, czy 
wersja o zakojsanym skarble odpo- 
wiada prawdzie. Dalej jak się do- 
wiadujemy, jednem z głównych za- 
Przygodzki nie umie wyjaśnić, | dań śledztwa jest odnalezienie 3-ch 
czy poszukiwania, prowadzone przez | wspólników Przygodzkiego, którego 
trzech owych osobników, Których | zeznania o całkowitem nieintereso- 
nazwisk nie zna, zostały uwleńczo- | waniu się wynikami poszukiwań I 
ne skutkiem pozytywnym. Stan roz. |braku wladomości © wspólnikach, 
kopu również nie pozwala wysnuć budzą duże zastrzeżenia, 


posiadaniu planów cmentarza ze 
wskazaniem miejsca, gdzie kasą 
korpusu rosyjskiego została zako- 
pana. Plany te są jednakowoż spo- 
rządzone wadliwie, a przytem bar- 
dzo zniczone, wobec czego odnale- 
zlenie grobu „ze skarbem“ było 
dosyć trudne. 


JMIĘDZYNAROGOWY KASIARZ SGHEYTAWY w ŁODZI 


Zdradzieckie palto — Szafa kryjówką 


Od ólnższepo czasu; 
niemal grasował na 
nieuchwytny i bardzo spy 
mywa*z | oszust, który przy pomo- 
oy miejscowych przestępców dokos 
nywał nader śmiałych wypraw zło: 


dziejskich oraz Jicznych, amaki] 


oprucowanych w szczegółach oszustw 

PolojR berlińska, 
mozolne poszukiwania za genjalnym 
przestępcą, ustaliła, iż przybył on x 
Brukseli, gdzie zbytnio był już na- 
ciskany przez policję. Dalaj ustalo- 
no, że włamywaoczem oszustem iest 
Pinkus Josek Brzyski vel Józef 
Brzeziński, pochodzący z Polski, 

BrzyskieBrzeziński widząc, że 
policja jest na jego tropie, zbiegł 
do innych miast w Niemczech, gdzie 
w dniszym ciągu kontynuował swój 
zawód. Dopiero przed niedawnym 
czaąem, gdy już władzó policji. nies 
mieckiej zgromadziły calkowicie 
przeciw niemu materjał i jego kry- 
jówki wykryły, Brzyski-Brzeziński 
wymknął się umiejętnie w ostatniej 
chwili i zniknął x tereon Rzeszy 
Niemieckiej. 

Policja niemiecka, idqa po tro- 
pie przestąpoy, ustaliła, że wyjechał 
ou do Polski. Ponadto ustalono 
również, ża Brzyski-Brzeziński ma 
miejsce zamieszkania w Łodzi, 
gdzie mieszka jego żona i rodzina, 

Brzyski jest synem zamożner0 
kupca, właściciela kilku niero. 
chomości przy ul. Piłsudskingo. O 
ucieczce poszukiwanego włamywa- 
oza policja berlińska drogą radjową 
powiadomiła władze centralna poli- 
cji w Warszawie, która ukolel nie- 
awłocznie zuwiadomiły policię tódz= 
ką. Policja niemiecka nie omieszka= 
ła doduić, że pos ukiwany jest po- 
nadto przez policję belgijską i fran- 
cuską, albowiem na terenia tych 
krajów dopnśnił się szereza prze- 

tępatw. 
pły skatak tego zawiadomienia 
wydajał śledozy nieawłocznie rozpo- 
czył poszukiwania kryjówki między” 
narodowego złodzieja Ustalono, w 
pierwszym rzędzie, żo żona Breys: 
kiego zumieszkuie przy ul. |'omor= 
skiej 4] i Brzyski najprawdopodo- 
bniej ukrywa się u niej. „Ady po- 
licja wkroczyłn do mieszkania 
Brzyskiej, nie zastano nikogo, na- 
tomiast wywiadowcy spostrzegli wi: 
sząco na wieszaka palto męskie. 
rege aty ie 
dobycia z szafy Brzyskiego-Brze* 
rek który przed każdym prys 
bywającym do mieszkania przezor= 
nie krył sią w szafie. 


Straszny wypadek robotnika 


Pas zdarł skórę z pleców 


i toy ulg 

t Co" przy ul. Kątnej 17, uleg 

Bojana wypadkowi przy prac 

Kazimierz Błahut, zany przy W. 
iznera 19. 


Zerwany pas transmisyjny 
zdarł Blahutowi skórę z pleców, 
' Lekarz pogotowia gng me- 
szczęśliwego z oddarłym pasem 
"skóry na szerokość dłon 


przez roki 

teranie Berling | 
tny wła<|qdzie poddano go szezególowym ba- 

,daniom, 

mości 

| policję 


prowadząc kiej, oraz zażądała wydunia jej za» 


dol ta 


Włamywaczą niezwłocznie ode 


k trzymanego Brzyskiego celem po- 
wieziono do wydziału śledorego, 


stawienia go przed sądem, 

Brzyski czasowo zoatał osadzony 
w więzieniu przy ul Kopernika, 
porrem przewieziony zostanie do 
granicy niemieckiej i wydany wła- 
dzom niemieckim, które wymierzą 


Po ustaleniu jaro  tóżsa- 
niezwłoczne powiadomiona 
berlińską, która wyraziła 
tele-rafirznie swa podziękowanie i 
nznanie pod adresem policji łóńz- 


Tradycyjne malarstwo japońskie 


Nadworny malarz japoński Gyokudo Kawai wykonywa 
z zamówienia cesarskiego szereg tradycyjnych obrazów, 
Na ilustracji naszej widzimy malarza w swej prącowni, 


Ku czci Szopena 
Akademja w Filharmonji 


W dniu wczorajszym w sali| Akademia rozpoczęła się ode- 
Filharmonii przy ul. Narutowicza |śraniem poloneza przez orkię- 
odbyła się uroczysta akądemia, |strę Filharmonii. 
zorganizowana przez Komitet 
„Dni Szopenowskich”, na czele 
którego stoi prez. inż. Bronisław 


głosił odczyt, w którym szcze- 


mu karą za przestępstwa popołnio | 500 zł, 

na na terenie Rzeszy Niemieckiej, Matusiakowi Antoniemu (Naf. 
towa 1) z samochodu na ulicy 
| 


Następnie prof. Halpern wy- 
gółowo omówił twórczość Szo- 


Podstępny napad 
na kobietę 


Stanisława Kłos (Kilińskiego 
ı wchodząc wczoraj do bra- 
my domu, w którym zamieszku- 
je, została znienacka napadnięta 
ztyłu i pchnięta nożem w głowę. 
Kłos straciła przytomność i 
w tym stanie znalezioną została 
wkrótce po napadzie przez jed 
nego z lokatorów. Sprawcy na- 
padu zbiegli. 
Lekarz pogotowia stwierdził 
otok wewnętrzny u poszko- 
owanej i po przywróceniu jej 
lo przytomności pozostawił ją 
na miejscu, 
obec tego, iż napad był 
dokonany znienacka i uderzenie 
zadane zostało ztyłu — poszko* 
dowana nie umie wskazać spraw* 
ców napadu ani powodu zajścia. 


Tragedja służącej 


Na polach przy ul, Dworskiej 
znaleziono wczoraj w stanie nie- 
rzytomnym  24-letnią Felicję 

cprzak, z zawodu służącą 
bezdomną i bez zajęcia, 

Lekarz pogotowia, który 
stwierdził, iż desperatka wypiła 
większą dozę tł nej przewiózi 
nieszczęśliwą do szpitala zapa- 
sowego przy zbiorni miejskiej, 


Kradzieże. 


Do mieszkania Idy Elechno« 
wicz, przy ul. égo Sierpnia 32 
włamali się nieznani sprawcy * 
skradli różne rzeczy wartości 


| 


11-go Listopada skradziono dys 
wan wartości kilkudziesięciu zł0= 
ch. 

Do mieszkania Cecylji Hel- 
mann przy ulicy Lutomierskiej 
nr. włamali się nieznani 
sprawcy i skradli różną farde- 
robę oraz bieliznę wartości po- 
nad 1000 zł, 

We wszystkich wypadkach 
policja wdrożyła dochodzenie. 


Powiatowy komitet 
finansowo-rolny 


Zgodnie z zarządzeniem © 
owołaniu da życia wojew 
iego komitetu do spraw finan- 
sowv-rolnych, również w powie« 
cie łódzkim powstaje powiatowy 
komitet, 

Komitet ten ma ną celu nie- 
sienie pomocy własności drobne‘ 
zagrożonej licytacją i udzielać 
będzie pożyczek z prawem 
wstrzymywania licytacji. 

Na przewodniczącego powiła: 
towego komitetu dla spraw 
nansowo-rolnych wybran 
wiceprezes sądu sędzia 


fi- 
został 
oskwa 


Spis poborowych 
Dziś, w czwartek, d. 20 bm, sla- 
wić się winni do spisu w biurze 
wojskowa - nolicyjiem  masistratd 
Im. Łodzi przy ulicy Zawadskiej 
Nr. 11 poborowi rocznika 1912, 
1909 i starszych. którzy nie mają 
uregulowanego stosunku do słu +oy 
wojskowej, z terenu IM kojmisarjas 
tu P, Pa o nazwiskach na llery 
PPR 7? Lobos IX kom. P, P. 
o nazwiskach na litery Ł, M, N, 
O, P, R. 
Jutro stawić się winni poboro 
wi z terenu II] kom, P. P, © na 


Ziemięcki. „  |pena. 3 : zwiskach na litery „S$ Sz i z lere- 

W akademii wzięli udział Po odczycie orkiestra wyko- |nu IX kom, P. P, o nazwiskach 
liczni przedstawiciele władz pań-|noła szereg utworów Szopena, |na litery S, Sz, T, U, W, Z, Ż 
stwowych, wojskowych, samo= |gorąco oklaskiwanych przez o- 


ecnyc: 


Przygnieciony 


rządowych, organizacyj społecz" 
nych, tudzież liczne rzesze miesz- 
kańców miasta. 


w Łodzi 


szpitala okręgowego. San, 


fabryce Markusa Kona 
(Łakowa 5) uleg} ranom szarpa- 
sym prawej ręki robotnik, Mi- 
chal Przybyła (Sadowa 7). Le- 
karz pogotowia skonstatował o- 
darcie skóry z dwóch palców i 
zmiażdżenie trzech palców i prze- 
wiae poszkodowanego do szpi- 

a. 


niczne. 


łaskiego, na przechodzącego ul 
acława Zeliczka zwaliła si 
duża topola. 


W osadzie Zelów, powiatu |lił 


przez drzewo 


Skutki wczorajszego huraganu 


W ciągu wczorajszej nocy 
okolicy szalał hura- 
Wiatr o niebywałej sile | ber, 
wyrządził dość poważne szkody | szpitał 
w drzewostanie oraz w wielu 
miejscach uszkodził linje telefo- 


Zeliczek przygnieciony kona 
rami odniósł złamanie kilku że: 
Pansaga przewieziono de 

We wsi Modrzejów, powiatt 
piotrkowskiego, w zagrodzie Sta: 
nisława Rogowskiega wiatr zwa: 
starą szopę, Na szczęńciy 


„|ofiar w ludziach nie było, 
SIĘ 


kore zostaną nie na Nowy 


NOWY DZIENNIK ŁODZKI — 20 października 1932 r, Nr. 290: 


AFERA Z RO 


„OŻYWIENIE* 


Duże poruszenie w sferach 
handlowo-przemysłowych naszego 
miasta wywołała przed dwoma ty- 
godniami sensacyjna, jak na obec- 
ne nawet stostnki, wiadomość o 
zawieszeniu wypłat przez znaną 
hurtownie przędzy „Bracia Buska- 
woda”, przy ul. Piotrkowskiej 82. 

Wobec tego, iż rozeszły się 
azasadnione pogłoski, że wstrzy- 
manie wypłat przez „Braci Buska- 
woda” jest złośliwe, powiadotmio- 
ny o tem urząd prokuratorski po 
przeprowadzeniu dochodzeń wstęp- 
nych nakazał aręsztowanie właści- 
cieli firmy. Okazało się jednak, 
iż właściciele hurtowni zbiegli w 
niewiadomym kierunku, opróżnia- 
jąc całkowicie swój skład, który 
ostatnio zawierał olbrzymią ilość 
przędzy, wartości zgórą miljona 
qHotych. 

Przedsjęwzięte przez władze 
policyjne badania ustaliły, iż „Bra- 
cia Buskawoda" pozostawali wj 
bliskim kontakcie z pewnemi 0s0- 
bami we Włocławku. 

Wysłano do komendy policji 
we Włocławku telefonogramy, pik 
również skierowano iam kilku 
funkcjonarjuszy łódzkiego wy dzia- 
łu śledczego. 


w HANDLU 


Poszukiwania we Włocławku 
powiodły się o tyle, iż 
u jednego z kupców 168 bel przę- 
dzy wełnianej, pochodzącej z hur- 


towni „Braci Buskawoda*. Znale- | przez właścicieli 


ZMACHEM 


i PRZEMYŚLE 


Jak dotychczas nie udało się 


znaleziono | ściśle ustalić liczby poszkodowa- 


nych ani też dokładnej sumy strat, 
poniesionych naskutek dokonanej 
hurtowni afery- 


ziona we Włocławku przędza przed-|Za zbiegłymi rozesłano listy goń- 


stawia wartość około 300,000 zł, 


cze. 


Przeciwko wymiarowi podatku 


dochodowego 
Interwencja organizacyj kupieckich 


w Izbie s 


karbowej 


Ostatnie poszczególne komisje| w porównania z rokiem ubiegłym 


szacunkowe przy urzędach skarbo- 
wych po dokonaniu wymiaru nadsy- 
łają poszczezólnym płatnikom naka- 
zy ma państwowy podatek dochodo- 
wy na rok 1942. Przeciwko wyš0- 
kości wymienionym podatkom wy= 
stąpiły organizacje kupieckie, która 
interweniowały w tej kwągłii w lz- 
bie Skarbowej w Łodzi, E przéd= 
‘gżyły odnośny materjal. 

W memorjale kupiectwo wska- 
zuje, że podatek dochodowy na rok 
1932, wymierzony jest w normach 
wyższych, niż w roku ubiegłym, mi- 
mo iż obroty i dochody w roku bież. 


Fryzjerzy chcą golić w niedzielę 


Memorjał cechów fryzjerskich 


Jak wiadomo, obecnie wszyst- 
kie sklepy muszą być w niedzie- 
lę zamknięte dotyczy to również 
zakładów fryzjerskich; które jed- 
nak mimo to czynne były nie- 
tylko w niedziele i święta i 
„mniejsze” święta, lecz nawet 
w dni najbardziej uroczystych 
świąt pomimo kar, nakładanych 
przez władze policyjne, 

Obecnie w związku wprowa- 
dzeniem zmian w rozporządze- 
miu o godzinach handlu — dwa 


cechy m taj chrześcijan 
(Piotrkowska 79) i żydów (Sien- 
kiewicza 17) na odbytem wspól- 
nie posiedzeniu zarządów posta- 
nowiono wystąpić z memorjałem 
do Prezydjum Rady Ministrów 
o zezwolenie na otwieranie za- 
kładów fryzjerskich w niedziele 
i dni świąteczne (za wyjątkiem 
uroczystych świąt) w godzinach 
od 10 do 12-ej. 

Memoriał ten wysłany zosta- 
nie w dniach najbliższych. 


Przesunięcie nominacji podchorążych 


Zamiast na Nowy 


Zazwyczaj podchorążowie re- | 


zerwy, po odbyciu drugich ćwi-, 
czeń, otrzymywali od najbliż- ; 


szego nowego roku nominację na 
porucznika. 

rb, jak się dowiadujemy, 
ze względów oszczędnościowych, 
nominacje na podporuczników 
tych podchorążych rezerwy, któ- 
rzy odbyli obecnie ćwiczenia, 


ok, lecz na wiosnę przyszłego 
roku, a więc — w ramach bud- 


żetu przyszłorocznego. 


Rok — na wiosnę 


dzie, że każdy nowomianowan 
podporucznik otrzymywał 600 zł, 
na umundurowanie i oficerski 
ekwipunek, obecnie podporucz- 
nik po nominacji otrzymuje broń 
i umundurowanie „w naturze”, 
przyczem — poza butami — 
płaszcz i mundur, otrzymywane 
przez podporucznika, są zwyk- 
lemi mundurami szeregowych. 
Nowomianowany podporucznik 
winien własnym kosztem doko- 
nać odpowiednich przeróbek, aby 
mundur szeregowca stal się uni- 


Należy zaznaczyć, iż wbrew |formem oficerskim. 


uprzednio obowiązującej zasa- 


——— 


Roznegliżowany poborowy 


Atak amazonek 


22 kwietnia r. b. do mieszkania 
Rozenwajnów przy ulicy Zerom- 
skiego 46 przybył wywiadowca wy- 
działu śledczego, Józef Nowak, aby 


zabrać uchylającego się przed od- | lichównę na 3 miesiące więzienia, 


byciem służby. wojskowej Izraela 
Rozenwajna. 

„Poborowy* prosił, aby wywia- 
dowca pozwolił zjeść mu obiad, na 
co wyrozumiały funkcjonarjusz zgo- 
dził się. Rozenwain podczas jedze- 
n'a zdejmował z siebie sze mie 
góły garderoby, aż gdy skończy 
pbiad — był już zupełnie goły. Wów- 
czas oświadczył, że do wojska nie 
pójdzie. 

Wywiadowca chciał go zmusić 
do opuszczenia mieszkania. Uczy- 
«ił się wrzask, przyczem dwie ku- 
tynki Rozenwajna, Bela Bobrow- 
ska, lat 20 i Sala Frajlich, lat 18, 
podrapały wywiądowcę. 

Dzięki interwencji większej licz 
sy policjantów Rozenwajna zabra- 
10 do wojska. 

Obie kuzynku stanęły wczoraj 
przed sądm grodzkim, gdzie öka- 
zało się, że Frajlichówna jest nie- 


na wywiadowcę 
spełna rozumu i „bardzo łatwo de- 
nerwuje się". 

Sąd skazał Belę Bobrowską na 
na 6 miesięcy więzienia, zaś Fraj 


zawieszając obydwu karę na lat 3, 


„Księży Młyn" 
redukuje 


W _ przędzalni szajblerowskiej 
na Księżym Młynie zredukowano 
ostatnio kilkanaście osób (robotnic 
i robotników). 

Ogółem w przędzałni tej zre- 
dokowanych być ma 70 robotnic 
i robotników. 

Administracja zakładów, jak 
informują, postanowiła  przede- 
wszystkiem zredukować tnężatki, 
których mężowie mają zntrudnie- 
nie, samotnych, zamieszkujących 
przy rodzicach, mających zatrud- 


neue, względnie a rohotników, 
tórzy mają prawo do otrz wa- 
Aa A ymy 


znacznie zmalały. 

Wymiar dokonano według sta- 
wek z roku J929, przez co posta- 
wiono kupieetwo w bardzo przykrem 
połozeniu, wyklnozając możność za- 
płacenia podatkn bez odw łania. 

Delegacja wskazała równocze- 
śnie, że wszysoy niemal kupcy zmu- 
szeni są odwołać się od wymiarm 
podatku dochodowego w tej wyso- 
kości, w związku z czem prosiła o 
wydanie zarządzenia, by urzędy 
skarbowe wstrzymały sią z krokami 
egżekucyjnemi, oraz by przyjmowa- 
ły na poczet podatku raty, egzekn- 
cję zaś odraczała do czasu rozpa- 
trzenia odwołania złożonego przez 
płatnika. 

Delegacja przyjęta była przez 
naczelnika wydziału I-go Izby Skir- 
bowej. 


Ostatnio coraz częściej poja- 
wiają sią doniesienia o stale rosną- 
cym przemycie narkotyków, zwła- 
szcza morfiny i eteru, Zapotrzebi- 
wanie na morfiną ze wzgłądu na 
jej cenę, jest stosunkowo mało, eter 
natomiast znajduje coraz więcej 
nabywców. Eteryzują się, według 
doniesień, otrzymywanych przez 
władze bezpieczeństwa, całe wsie, 
na terenia powiatów wieluńskiego, 
kaliskiego i sąsiednich, Stopniowo, 
jak słychnć, macki szajki handlarzy 
narkotykami, wysuwają sią do 09- 
raz to nowych miejscowości. 

Od pewnegu czasn trucizny te 
rozpowszechniane s4 podobno rów- 
nież na terenie Łodzi i docierają 
do innych większych ośrodków 
miejskich w kraju. W Kaliszu, 
Wieluniu i t. d. narkotyzuje Się, 
jakoby, wiele osób ze słer inte- 
ligenckich. 


Rewolwer zamiast 


Nocy wczorajszej dwaj wywiat 
dowcy urzędu śledczego, dokontt- 
jąc obchodu dzielnicy steromiej- 
skiej, natknęli się u zbiegu ulic 
Zgierskiej 1  Lułomierskiej ma 
dwóch podejrzanych mężczyzn: 
Wywiadowcy znajdowali się w tak 
bliskiej odległości od owych osob- 
ników, iż ci nie zdołali ulotnić się, 
a wezwani do zatrzymania się nie 
stawili oporu, Wywiadowcy zażą* 
dali wówczas wylegitymowania się. 
Obaj zatrzymani sięgnęli do kie- 
szeni, jeden z nich błyskawicznym 
ruchem wydobył rewolwer i rzucił 
się do ucieczki, strzelając w stro- 
nę wywiadowców. Drugi opryszek, 
korzystając z chwilowego zamie- 
szania pościeszył za towarzyszem. 

Wywiadowcy pogonili za icie- 
kającymi, ci ostatni jednak — 
zniknęli gdzieś w labiryncie uli- 
czek staromiejskich. 

Zawdzięczająć temu, iż spotka- 
nie wywiadowców z podejrzanymi 
osobnikami miało miejsce w pob- 
fiżu latarni, co pozwoliło wywia- 
dowcgm zapamiętać rysopis zuch- 
wałych opryszków, wszczęto bêz- 
zwłocznie obławę. w. 
W jednej z melin złodziejskich 
przy ul. Łagiewnickiej 19, zatrzy- 
mano obydwu uciekinierów. U jed- 
nego z nich znaleziono broń 


Widmo straszliwego 


niebezpieczeństwa 
Plaga narkomanji na prowincji 


Strzały do wywiadowców 


pal- | należności wynosiły 220, 


Majątek dwa razy sprzedani 


Banda kombinatorów parcelacyjny 
przed sądem 


Na ławie oskarżonych w sądzie|sokości 360 tysięcy zł, pomi 
okręgowym zasiedli: 28-letni Leon |iż majątek przedstawiał wart 
vel Lajbuś Szykier (Cmentarna 3), | 240 tys. zł. 
46-letni Szulim vel Salomon Szy- W ten sposób wieśniacy, kt 
kier (Andrzeja 46 a obecnie areszt |wpłacili pieniądze i nawet pobu i 
śledczy), 30-letni Alojzy vel Abel|wali się już na gruntach majątki 
Szykier (Wschodnia 57), Józef Ge- |znaleźli się wobec widma zupełnd 
dych lat 46, zam. w Gajewie gm.|ruiny, zwłaszcza, że majątek wy 
Witonia, pow. łęczycki, 37-letni |stawiony został na licytację. 
Stanisław Jezierski (Łęczyca) i 52- Po ujawnieniu tych wszystkich 
leini Józef Brygier (Sucha Górna | machinacyj — Bernardowi Szykie 


Wyniki śledztwa, podejmowane- 
go w tej sprawie, nie są ogłasza- 
ne. Jnk zdołaliśmy ustalić — han- 
dlarze narkotykami postępują nie- 
zwykłe ostrożnie i są bardzo spry- 
tnia zorganizowani. Niejednokrotnie 
w roce władz policyjnych wpadały 
poszczególne osoby, co do których, 
okazywało się jednak, że pełnią tyl- 
ko rolą pośredników. Na znajdowa- 
nych przez policją narkotykach w 
ładnym wypadku nie znaleziono 
śladów któreny mogły wskazać ści- 
śle na źródło pochodzenia morfiny, 
czy też eteru. Z nwagi na. niezwy- 
kłe szkody, zarówno pod względem 
ztrowotnym, jak i matarjalnym, 
wyrządzane przez przemytników 
narkotyków, śledztwo w tej spra- 
wie prowadzone jest z niesłabnącą 
energją i da najprawiopodobniej 
pozytywne rezultaty. 


vel Podleśna, gmina Gostków, pow. | kierowi i jego współkombinatoroń 
łęczycki). wytoczono sprawę karną. 

Jest to dobrana banda mache-| Oskarżeni nie przyznają się de 
nacjami swemi narazili na poważne nosi tutaj ktokolwiek jakąkolwi 
straty kilkadziesiąt osób. winę, to chyba 62-letni Berna 

Bernard Szykier, Stanisław je |Szykier, który umarł przed part 
zierski i Józef Giedych, jako wspól- miesiącami. 

Podleśna, gminy Gostków, pow. |ków zadają kłam temu twierdzeniih 
łęczyckiego, uzyskali zezwolenie u- | wskazując, jak dalece czynnie wsp 
rzędu ziemskiego na rozparcelowa- działali z b. p. Bernardem Szyk 4 
nie swego majątku. Chętnych do | "Em, wszyscy współoskarżeni. 
ścian, którzy wpłacili razem 160 dowodowego rozprawa, trwaj 
tysięcy złotych. już przez dwa dni, zakończona he 

Wieśniakom wydawano kwitki, | dzie w dniu dzisiejszym. 
pisane ołówkiem na świstkach pa- Š Ap o7 
dze pobrano i jakie tereny z par- Niepożadana 
celowanego majątku otrzymuje na- 
bywca. 

Jednocześnie zarówno Szykjer; 

Dzi t kej 
Giedych oraz Jezierski zaczeli w| Vzzwna tranza cja 
szybkiem tempie obciążać hipoteką b. burmistrza 
rozparcelowanego majątku, który w à ; | 
krótkim czasie zadłużyli do wy- 16 listopada r. ub. do Lajzef” 
Judy Fassa, b. burmistrza Gło 
wna przybył jeden wagon drzew 
nadany w Równem. 

W zawiadomieniu, które poc 
dziło od Banku Kupieckiego w 
sumie 780 zł. należy wpłacić * 
Banku Rzemieślniczym w Łodzi, Ø 
pobraniem kolejowem. 

Lajzer Juda Fass przybył, 
dość przykrym momencie, M 
działała tam komisja rewizyjna 
związku z czem wszyscy — posi 
nając od woźnego, a kończąć 
wani. 

Fass zgłosił się do dy 
banku, Berka Ordynansa, który 
mogąc z braku czasu samemu 
przewozowy i pieczątkę banku, 
lecając, aby sam Fass załatwi 
bie swoją sprawę. 

Fass bez chwili wahania 
podpis Berka Ordynansa jako 
rektora i kazał wyładować W 
port drzewa, posyłając nastę, 
nadawcy transportu tylko 500 
z pretensjami do Banku Kupi 
go w Koninie, ten znów do 
Rzemieślniczego w Lodzi. Tam 
kazsło się, iż żadnej wpłaty m 

dowodu osobistego i 
g we skierowano do prokwrstifi 

ną. Obu odprowadzono do wy”|wskutek czego 48-letni L. IDE 
działu śledczego W toku badania |stanąl wczoraj przed sądem 
aresztowani odmówili wyjawnienia | gowym. 
mentów przy nich nie znaleziono. |winy oświadczając, iż położył j 
Zachodzi podejrzenie, iż jeden z |czątkę i podpis Ordynansa 28 * 
aresztowanych jest osobnik, które: | zgodą i, rozumie się, wiedzą: 
go nazwisko zapisało się bardzo Sąd nie uznał Fassa za 
strzeni kilku lat ostatnich. Docho- |siące więzienia z zawieszeniem S 
dzenie trwa bez przerwy. konania kary na przeciąg Jat W” 
(WEI "DER" RATE A 
Z SĄDU HANDLOWEGO 

jest krzywdzący? | 

W polowie września ub. r.| Układu tego jednak Sad i 
ogłoszono upadłość firmie „Gu- |kręgowy . nie zatwierdził V 
staw Fischer i S-ka“, fabryka |zgłoszonych sprzeciwów 48 

z 
Napiórkowskie 70 oraz jej|łych ropozycyj ekla i 
właścicielom stawowi, Zy. przy a A wach fermy, 
muntowi i Bercie Fischerom. nych na 251.786 zł. 

W maju r. b, doszło do za- ` f: i 

wszyscy upadli do Sądu Ari 
odsetek w 3-ch ratach półrocz-|cyjnego, który przychylił s 
nych po 5 proc, każda, liczącjwywodów skargi Ja 
od uprawomocnienia się układu, |uchylił wyrok Sadu Ire) 
głosami 51 wierzycieli, których i 


rów parcelacyjnych, którzy machi- |winy. Wedle ich zeznań, jeżeli p 
właściciele majątku Sucha Góra vel Zeznania poszczególnych świad 
kupna zgłosiło się ogółem 20 wło- Wobec olbrzymiego materjal 
pieru bez określenia za co pienią- 
k 
przy udziale swej rodziny, jak i wyrę a 
nadeszło zawiadomienie, iż do 
ninie, wskazywano, iż należn 
Banku Rzemieślniczego w 
kierowniku, byli niezwykle zaa 
łatwić klienta wręczył Fasso 
żył na liście pieczątkę banku, ©* 
Sprzedawca drzewa zwrócił 
DS 
liczenie kolejowe nie było i sp 
swych nazwisk, a żadnych doku-, Oskarżony nie przyznał Sie 7 
głośno w dziejach Łodzi, na prze- | maczonego i skazał go na 4 
Czy układ na 15 proc. 
wyrobów wełnianych przy ulicy |rzycieli, a także wobec 
warcia ładu na 15 proc. bez OŚ Paki. odaat 
laka T 7 


Ar Z30. 


NUWY DZIENNIK ŁODZKI — 20 października 193% r, 


DZIENNIK SPORTOWY 


Jedrzejowska, Dubień- 
ska i Stolarowowie 
w Łodzi 


„W nadchodzącą sobotę i nie- 
perele odbędzie się w Łodzi nie 
ży e ciekawy turniej tenisowy 
w którym wezmą udział mistrzy” 
mi Polski — Jędrzejowska oraz Du- 

leńska z Krakowa. Pozatem w 
Stach mieszanych wystąpią rów- 
nież Maks i Jerzy Stolarow. 

rzeciwniczkami krakowianek 

ędą najlepsze łódzkie tenisistki 

ie Cramerówna i Posseltów- 
na. Turniej zostanie rozegrany 
na kortach Helenowa. 


Polsko-Francuski Klub 


zermierczy w Lille, 
b; Został zorganizowany w Lille 

erwszy Polsko-Francuski Klub 
_ kzermierczy, Prezesem klubu zo- 
© ślat konsni gen. p. Kara, sekreta- 

em — attache Męczyński. > 
= a DO klubu wchodzą przedstawi- 
= “ele franeuskiego związku or: 
= mw rezerwy, urzędnicy konsulatu 
__ Polskiego id. 


Z kim walczą Polus, 
Sipiński i Arski 
M; Łodzi 

które odj bokserskie ŁKS-u, 
tę 


w sali Geyera (Piotrkowska 285), 
kopowiadają się niezwykle cie- 


nie 


B 
i 


tia następujące: waga ko = 
lekka; Sipiński—Klimczák 


Wwa 
EKS) 
kęgec (Geyer), Pozatem walczyć 


kę Diórkowa; Zając (Geyer)—Sie- 
(ŁKS), 


rczewski, Zieliński (Zjedn.) Sobal- 
|ski (LKS) i ewent, inni pięścia- 
rze lokalni, 


Jak obsadzono sekcje 


w SKS-ie. 


W związku z wybotem nowych 
wiadz w SKS-ie, dowiadujemy się, 
że p. kierownikami poszczególnych 
sekcji klubu zostali: strzeleckiej — 
kpt. Gościewicz Bolesław (mistrz 
świata w strzelaniu), piłki nożnej 
— mjr. Wisłecki, gier sportowych 
— prof. Gruszczyński Stefan, pły- 
wackiej — prof. Krak Eustachy, 
łowieckiej — sędzia Karnawalski 
| Apolinary, kolarskiej — p. Pie- 
karski Adam, bokserskiej — dr. 
Grodzki Marian, hokejowej — kpt. 
Janowski Marjan, lekkoatletycznej 
— por. Maciaszek Stanisław, ping- 
pongowej — P: Pajzert Gwinon. 
Pozatem zostanie ustalony cały 
szereg referatów, jak prasowy, 
statystyczny, lekarski, dochodów 
niestałych, których obsadzenie na- 
stąpi w najbliższym czasie. 


Zaproszenie 
Karliczka do Berlina 


Karliczek otrzymał zaprosze- 
nie na zawody pływackie w Ber- 
linie w dniach 12 i 13 listopada 
b. r. W zawodach tych starto- 
wać mają takie sławy; jak: Ta- 
ris i Cartonnet oraz cała ekstra- 

klasa niemiecka. 


Przed meczem Maka- 
bi—Widzew II 


Mecz o tytuł mistrza klasy B 
między Makabi a rezerwą Wis 
dzewa, który się odbędzie w so- 
botę na boisku DOK o g 14,30 
| wzbudził wśród sportowców 0- 
zainteresowanie. F 
się dowiadujemy; obie 
drużyny przygotowują się do po 
wyższego meczu niezwykle sta- 
rannie, gdyż Makabi która za- 
awansowała już do klasy A, za” 
również ną zdobyciu tytału 


Ostr w.  półśrednia: ; hf z 
i = i ma prawo brać udział w roz 
KS „Aru laer) neri śrywkach o tytuł mistrza kla- 
= walczyć jeszcze będą Mar- sy B, 
| 


Pue 
dita 
tag 


* p soboty 0 


IG a godz. Że. Ost. godz. 


Nierówna para 


Kino-Teatr Dźwięskowy 


MIMOZA 


ul. Kilińskiego 178 


jtek w dni powszednie o godz 
n dej, w yledziaje 


Dziś i dni następnyc 


anii 


Åre 
9.14 Następny program: 


Brygida Hel 


PROGRAM RADJÓWY. 


£. 
Czwartek dn. 20pażdziern. 1932 


11.40—11.50 Codzienny Przegląd Prasy 
Polekliał. 

11.50—11.55 Komunikat Gł. Wojsk. St 
Mateorologioznej dla komunikacji 
lotniczej 

11.53—19.05 Sygnał ozsen s Warszawy, 
hejnał z Wieży Marjackiej w Kra- 


kowie. 

1205—12.10 Qdozytnnia programu na 
dzień hieżący 

12.10—15.50 Płyty gramofonowe. 

13.80—18.55 Komunikat meteorologion- 
ny. 

13.35—140U Poranek szkolny z Filfare 
monji Warsz. 

14.00—15.50 Przerwa 

15 50—1600 Płyty gram ofonowe. 

1600—16.15 „Co można zrobić x kans“ 
— wygł. p, Marja Stefkowa 

16 15—16.90 Lakcja języka frnnenskle* 
pn — (kura średni) — Lektor L. 
Roqnieny. 

16.30—1640 Płyty gramofonowe. 

16.40= 17.00 „Naprawa ustroju Polaki 
w XV] w.) — wygł prof. Stan. Za- 
krzewski. p 

17.00—17.40 Płyty gramofonowe. 

17.40—17.53 Odczyt aktualny. 

17.55—18,00 Odozytanie programu ma 

dzień następny. 

18.00—13,40 Muzyka lekka i tansczna. 

W przerwie wiadomośc! bieżąca. 


18 40—18,55 Skrzynka nocziowa łódzka 
omówi rad, Jan Piotrowski, 
18.55— 19.15 Rozmaltości. 
1015-1920 Kominikat Tow. Znohęty 
do Hodowli Kont w Polsce 
1020—10.30 Komunikat Izby Przem, 
Handi, w Łodzl, odczytanie progra- 
ma ma dzień następny, repertuar 
teatrów. 
10.30—1945 Kwadrans llieracki p. t, 
„W poszukiwaniu skarhów* 
10.45—$20.00 Prasowy Dziennik Radjawy 
20.00—21.00 Koncert w wyk orkiestry 
P. R. pod dyr. Stanisława Nawrota. 
W przerwie koncertu: Wiadomo 
al sportowe i Dodetok do Pras. Dz. 
Radjowego. 
131.00—1.30 Igo Sym piosenki 
2130—22.15 Transmisja słuchowiska " 
Krakowa p. t. „Śwłatło w grobie, 
DI Rene Borton. 
22.15—22,50 Muzyka taneczna. 
22.55—8230) Urzędowy Komun: Państw 
Inst. Meteor. 1 kom, policyjny 
23,00—24,.00 Dalszy oiąz mnzyki tanecz 
ne 


Nocne dyżury aptek. 


GDZIE SZUKAC ROZRYWKI? 


TR MIEJSKI: „Mńrjnsz* 
TBATR KAMBRALNY: „Lichwa miesz- 


kaniowa* 

TBATR POPULARNY: „Kalęńniczka- 
Qyrkówka”, 

TRATR MELODRAM: „Królowa Przed- 
mościn* j 

„JAR* „Sulutka jesienna". 

GYRK STANIEWSKICH — Pokaz ras 
ludów. 


ADRJA: „W pozoni ss miljanami* 
CASINO „Mata Hnri* 
CAPITOL: „Szanhsai ekspros* 
CZARY: |. „Billy The Kid" 
jl. „Złe skutki dobrego wyna* 
lasku" 
CORSO: I „Lewy i Ska", 
„Walka o djamenty* 
DOM LUDOWY: „Brondway* 
GRAND=KINO: „Kochaj mnie dziś” 
LUNA: „Liljanka ohca sie rozwieść” 
METRO: „Ułani, ułani chłopoy malo: 
wani” 
ORA „Glorja”. 
WIATOWY: i „W tajdze Sybiru“ 
JI „Walka tytanów” 
PAN: „Bal w operze” 

1! Żółta kontrabanda" w 
PALACE: „yllłość dońskiegokozska 
PRZEDWIOŚNIE: „Odwieczna pieśń". 
RESURSA: „Zemsta nletoperza* 
RAKIETA: „Czarujący nhłopiec* 
SPLENDID: „Głos postyni 
SUBA Dwa serca biją w walca 

ta 
ZACHĘTA „Blękiiny ekspron" 


h! mmm 


w wielkim 9-cio 
m aktowym drama- 
cie p. t 


Sierżant X w roli głównej: iwan M 


Dziś i 


GLORJ 


w pozostałych rolach ANDRE ROANNE, ANDRE LUGUET. 


Teatr Miejsk! 

Dziś, w czwartek po cenach zniżonych 
ciesząca slę dużem powodzeniem astu- 
ka Paznnl'a „Marjusz* 

W płatek również po cenach mito 
nych oraz w sobotę o daj pó połnd+ 
dniu dla młodaieży po cennch najniś- 
szych barwna groteska Calderona 
Oiroa"! 


Bajka dia dzieci 
w Teatrze Miejskim 


W niedzielę o godz, 12 w poł. ode- 
grana będzte dla dziect piękna bajka 
ze śpiewami 1 tańcami. 


Teatr Kameralny 
Dziś w czwartek  przedatawionie 


aotyrycznej komedji Shawa 
„Lichwa mieszkaniowa”. 


Hallo dziecii 


W sobotę 22 1 w niedzielą 23 b m 
o 12.15 pp. Teatr Miejski daje dla dele 
ot piękną bniką w 4 obraznch ze épte 
wami | tnńcami, pióra T. Ortyms „Za 
kleta królewna, dobra wróżka i krasno 
ludkt* 


Teatr Popularny. 
Ogródówa 18. 
Ostatnie B przedstawienia operetki 
Ksfeżna oyrkówka* 
" Deiś o zodzinia A15 po ras 35tl 
„Księśna Cyrkówkau*. 
W sobotę premjera nowaj operetki 
w 3-ob aktach „Targ ma Dziewozęta” = 
Jącobiego. 


Przedstawienia dla dzieci 
I młodzieży 


W miedzielę o godz. 12 w poł. w Te: 
atrze Popnlarnym (Ogrodowa 18) no 
cenach popularnych „Dźek» linosko 
ozek" wesoła komedja muzycznn xe 
śpiewamt 1 tańcami. Bilety w kasie 
od gode, 10—2 i od 5—10 wiecz. 


Teatr Popularny 
w sali Geyera. 
UL Piotrkowska 205, 


W sobołę dnin 22 b, m, o godzinie 
815 wiara I nledaielę dnia 2% b, m. o 
godz 416 1 3.15 wiece, ostatnia trzy 
razy śwlelna oparetka P, Abrschama 
„Wiltorja I jej Huzar", 

Ceny od 50 gr. do 2 zł. 


Teatr „Melodram“, 


Przejnzd 34, 

Dziś, premjara wodewilu w 3 aktach 
Konstantego Krumłowskiega p. t. ., Krów 
lowa Praedmieścin* Kierownictwo tes 
atru od trzech tygydni göra nie 
szoządzio kosztów | wysiłku. ażeby to 
barwne. foerjowe widowisko wypadła 
jak najlepiej. 

Aktvaina piosenki rad, R. Roma 

Ceny mielso od 49 gr do 290 

Jutro, plątek po róz 2-gl „Krółowa 
Przedmieścia”, a sarawem premjera dla 
prasy Í osób zaproszonych 


Teatr „Jat! 

Dzjś | oodziennie rewja pod tytałem 
„Smatku jeslenna* w wykonaniu: 
Zali Terne, Janiny Winiarakiej, Stefa 
nn Laskowskiego, Stantstawa Helskiego 
Alekasndra Suchatekieqo, oruz szeregu 
innych zasnych aktorów, Cały zespół 
w doskonałych numerach, plóra wna- 
nych autorów rewjowych, był szozerze 
oklsskiwany. 

Dziś dwa przedstawienia o godz, 8 
i 16 wiecżór. 


Cyrk Staniewskioh. 
Dzis o godz, 8,30 wiesz wielki prog- 
ram atrakcyj 


Wystawa „Nowej Generacji“ 
w parku Sienkiewicza 

W instytucie Propagandy Sstuki, 
w parku Sienkiewicza, otworzofńa ole: 
kawą wyslawę zbiorową pod nazwą. 
„Nown Generacja”. Katalog wystawy 
obsjmuje przeszło 40 malarzy ze wszyst- 
kich większych miast Polski oraz pol- 
ską kolonją artystyceną w Paryżu, — 
Po raz eny w Łodzi mamy moś- 
ność oglądać prnoe utalentowanej g ru- 
py „Kapietów”, której wyatawa w War- 
szaw le odniosła duży sukces. 

Wystawa otwarta codziennie od g. 
111. 


„Odwieczna pieśń, 


Kinotentr „Przedwioście” wyświetla 
wspaninły wojenny film dźwiękowy 
franooski, reżysarji E. A Duponta, p.t 
„Udwieczna pleśń". 

Soieranle stę zastarzałych Awiatopa 
glądów e głosem krwi, który nio zna 
przeszkód takich, jak przesąay rasowe, 
wyananiowe,  zaskorupiałe 
1 t d. — oto temat tego filmu, 


eżuchin. 


1. 


Str, 


Z GIEŁDY. 
Urzędowa ceduła giełdy 
warszawskiej 
z dm. 19 października 1832 p, 


CZEKL 
Gdańsk 173.60 
Holandja 353.55 
Londyn 30.02 30 00 
N. York ozeki 8.0914 
N. York kabal 8.919 
Paryż 8499 
Praga 26.4] 
Sztokholm 157.00 
Bzwajoarja 172.15 


1. 


Włochy 45.62 
Berlin 211.85 
AKOJE. 


Bank Polski 88.— 
Haberbnsch 44.00 
Lilpop 13.00 


PAPIERY PAŃSTWOWE i LISTY 
ZASTA WNE. 


39/0 pożyczka budowi. 38.50 

40/0 inwestycyjna 96.25 

1407 Sa seryjna 103.50 

49/9 dolarowa 50.00 

Tło stabiliznoyjna 53.75 54.79 5368 

140/0 kolejowa 100.— 

41/WPjo ziemskie zł, 88.50 33.25 

8%/o m. Warszawy 5850. 59.25 
59.00 60.00 

JOofo m. Lublina 48.— 


GIEŁDA ZBOŻOWA 
poznańska 
z dn. 19 października 1932 r, 
Ceny tranzakoyjne. 


Żyto obroty 30 ton zł, 15.90 
b 45 , » 1575 
= 30 „ u 5:76 
i > 380 , w 15.60 
owies „ 135 , „ 15.50 
= 45 , m 15.75 

Ceny orjentacyjne. 
Żyto zł. 15.25 — 15.45 
pszenica „ 2875 — 2175 
jęczmień A „ 1450 — 15— 
„ „ 1500 — 15.75 
„ browarowy „ 17.50 — 19— 
owies 15,— — 15.25 


wąka żytnia a 24.50 — 2450 


mąka pszenna a 37,231 — 39,25 
otręby żytnie 8.76 — 9— 
otrąby pszeune „ 9.00 — 10.00 
otręby psz. gr. „ 10,00 — 11.00 


Usposobienia ogólne spokojne. 


M FW OTR 
BIBLIOTECZKA „JUTRA PRACY" 
ADAM SKWARCZYŃSKI 
Podstawy pracy w zespole 


cena 0.50 
JAN HOPPE 


Samorząd Pracy 
K. GOLDE i J. HOPPE cena Zł, 0.50 
Jutro pracy 


cena Zł. 0.50 
Inż. A. RINGMAN 
Światowe Bezrobocie 


cena ZŁ 0.80 
Do z w Rodakeji „Jatra Pracy" 
arseen, Gl. ga 60 
Zamiejscowym przesyłką pocztową 


Pamiętajcie 
o inwalidach 

wojennych ! 
a e te ROZOWE, 
Film „Odwieczna pieśń" praedstawie 


nam wojnę światową od strony mało 
znanej | przea to wywiera tem atlnfe( - 


tradycje |sze wrażenie, tom większa budzi zain 


teresowanie, 


Rok 1914 


Jadwiga Smosarska 
Witołd Conti. 


4-ch z Legii 


Warner Baxter, - 


— 


Str. B. 
o000! 0000 
» Dźwiękowy Kino-Teatr g 


8 Przedwiośnie” 


20003000 


8 = 

i Żeromskiego 74-76. 
róg Kopernika 

2000 


A OE 
BEGCECECCECCECGCCCECCCICHSONO [Pźwiekowe kino-teatry | NARNAR0G3059955993399 


METRO 


aa....sed 
PRZEJAZD 2. 


Dr. NADEL p, 


Ąkuszerja, 
choroby kobiece. 
Godz. przyjąć od 4-5 | 6d 7—8 w 
Pomerska 7. Tel. 127-84 


FIBRYKO LUSTER 


1 WYTWÓRIIA MEBLI 


J. Kukliński 
ŁÓDŹ, 
Zachodnia 22 
telefon 178-11. 
poleca po eunach najniż. 
szych lustra, tre 
Eo lety: jerne, ci 
śryginalnych ramach, urządzenia me- 
blowa najnowszych stylów, oraz mebla 
pojedyńcze jak garderoby, kredensy. 
stoły, krzesła. otomany wyściełane, 
Zakład tapicerski na miejscu. 
Sprzedał na raty I za gotówkę, 


Lakted Uiezpieczeń 
Pracowników Umysłowych 


w swojem osiedlu na Chojnach z 
z dniem 1 listopada r. b otwie- 
ra dla wynajmu lokali blok 
Nr. 10. w którym znajdują się 
mieszkania Z-pokojowe z 
większemi i mniejszemi wygodami. 

Równocześnie ed zaraz jest 
do wynajęcia kilkanaście lokali 
3-pokojowych z wszelkiemi wygo- 
dami. 

Informacyj w sprawach wynaj- 
miu udziela Okręgowy Inspektorat 
na miejscu, przy ul. Bednarskiej 
Nr. 24, od godz. 8-ej do 15:ej, w 
soboty od 8-ej do 13-ej i admini 
stracja bloków, od 16-ej do 18-e] 
sodziennie. 

Dojazd tramwajami Nr. 4 i 11 
do rogu ul. Bednarskiej, 


CERY 


ud 


drożej, iirm zegrarnicznych o 100 proc. drożej 


Omyłki, które 


g 
8 
; 


8 UWAGA! 


| Sienkiewicza 40. Tel. 141-22 


OGLOSZEN? 
TP" 


NOWY DZIENNIK ŁÓDZKI — dn. Z0 paźd 


Arcyfilm dźwiękowy 


oeeo] 


4 
ZA 


Dziś i dni następnych! 
a Na ogólne żądanie Sz. Publiczności 


II! WZNOWIENIE !!! 
"dja p. $ 


UŁANI!! UŁANI! 


CHŁOPCY MALOWANI 


Nad program: Dodatek dźwiękowy. 
UWAGA: Ceny miejsc popularne. 


006TE00€C606060000008086509050005005005050000006955330600908969% 


SZEWCY — 


Pierwsza polska dżwiękowa kom: 


Doktór med. 


ZIOMKOWSKI 


Chorcby skórne, wenery- 
czne i moczopiciowe. 
UL, G-go SIERPNIA 2 
Przyjmuje od 8—8.30 rano od 2-ej 
do 4-ej poooł. i od 8-ej—do 9 w., 
w niedziele i święta od godz. 
10-ej do 1-ej w poł. 

Dla pań oddzielna poczekalnia. 
Dla niezamożnych ceny lecznic. 


KUCHENKI, 
PIECYKI, 
kafi, szamotowe 
poleca 
„KOŹMINEK” 
Główna 61. 
pzm 


er a =o 


Do akt Nr. 2152 1932 r. 
Ogłoszenie. 

Komornik Sudu Grodzkiego w Ło» 
dzi, rewiru 17-40. zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Wólczańskiej 140 na zasadzie 
art. 050 U P, © ogłasza, że w dniu 
8 pażdziernika 1932 r. od$.10 r.w Eo 
dzi przy ul Piotrkowskiej ^ 160 odbę- 
dzie się sprzedaż z przetargu publicz- 
negò ruchofmości, należących do fr. 
„Juliusz Muller“ Sp. Akc. i skladają 
cych się z mebli i 4? sztuk panamy 
oszacowanych na sumę zł 1,975— ` 

Łódź, dnia 2L września 1932 r. 
Kamornik MARJAN LIPPERT. 


Do akt Nr 675 1952 r. 
Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzklego w Ło- 
dzi, rewiru 17, zamieszkały w Ło- 
dzi przy ul. Wólczańskiei Nr, 140 na 


Początek seansów w dni powsz, o godz. 4 p. 


Nasłępny program: y, 
Kupony ulgowe po 75 dr wa?ne na wszystkie miej 
, UWAGA: Passe-partout 1 bilety wolnego we , 

W sobołą dnia 22 paździsrnika o godz. 12 rano i w miedziele23 październiika o godz. Ti rano poranki dją dzieci i młodzieży 


Ceny miejsc dla dzieci po 20 gr. dla dorosłych po 45 gr. 


głównych: 


rolach 


12-ej w pot. 


Do akt Nr. «060 1052 r. 
Ogłoszenie. 
Komornix Sądu Grodzkiego W bo- 
dzi, rewiru 17:40 zamieszkały w to- 
dzi, przy ul. Wólczańskiej 14Ona zasa- 
dze art. 1030 U, P. C ogłesza, Że w 
dn'u 28 października 1932 r. od godz. 101 
w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 3 253 
odbędzie się sprzedaż z przetargu pu- 
blicznęgo ruchomości neleżących do 
jana Candryka i składających się z me- 
bl, oszacowanych na sumę zł. 430.— 
Łódź. dnia 21 wrzesnia 1952 r. 
a Komornik M. LIPPERT. 


Do akt nr. 2049 1952 r. 
Ogłoszenie. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dzi, rewiru 15, zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Sienkiewicza 67 na zasadzie 
art. 1139 U. P C. ogłasza, że w dniu 
27 października 1952 r. od g.10 rano w 
Łodzi przy ul. Al. Kościuszki Nr. 21 od- 
będzie się sprzedaż % przetargu pu- 
piicznego ruchomości należących do 
firmy „Ka-Pe-We” Sp. z 0. o, i skła- 
dmjiących się z różnych win oSszaco- 
wanych na sumę zł. 1520, — 

Łódź dnia 13 października 1952 r. 

Komoralic |. RZYMOWSKI. 


Do akt. Nr E 2250 1952 r. 
Ogłoszenie. 

Komornik Sądu (irodzkiego w Èa 
dzi, rewiru 5 zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Al. Kościnszki 57 na zasadzie 
art. 1030 U. P. C. ogłasza, że w dniu 
23 paź1ziernika 1952 r. od g. 10 rano w 
Łodzi przy ul Wólczańskiej Nr. 125 od 
będzie się sprzedaż z przetargu pu- 
biicznedo ruchomości, należących do 
Bera vel Bolesława Miechowskiego 
i składających się z mebli, oszacowa- 
nych na sumę z! 2610.— 

Łódź, dnia 17 października 1952 r. 
Komornik E KOROCZYCKI. 


9,9992 PPR 


zasadzie art, 1(50 U. ». C. ogłasza, że + g 
w dn. SS października 1932 r. od godz. 19 2 + 
rsno w Łowzi przy ul. Piotrkowskiej 
nr. 167 odbędzie się sprzedaż z prze + 7 >4 
targu publicznego ruchomości należą | * domowe, smaczne i TANIO © 
cych do Dawida Feldbrilia i składają- > daje Ii Listopada 20 $ 
cych się z 1 wiertaczki, garnków kon onstantynowska) oprze- $ 
den: ch i innych, oszacowany ch | $ : poprz 
na A, 2,500. ali mia ż czna oficyna — II wejście, > 4 
Łódź, unia 6 października 1052 r | m. 18, parter. + 
Komornik MARJAN LIPPERT, |$tę+++P>PPORP+O+PRP R 
e 


MM wyraz, naimnieisze zł 


mniejsze ogłoszenie 50 cr. 
Za tęrtminowy. druk ogloszeń, komunikat 


bekie APR E OOO A zasadniczo Ireści ogłoszt nia, 


i PRZEW PEE EEEE Z Z ZNA RNNNEC 
Redaguje komitet pod przewodn, Janusza Roya. 


100 dla poszukujących pracy 5 


Odbito W drukarni 


— O. loszenia zamiejscowe o , 
ów i ofiar administracja nie odpow tada, 


nie obowiaziią wydawnictwa do powtórzenia tego ogloszenia lub 
ODODOOODODODOCODOOGOJOOODODOO paye) 


OOOOUOLOCOOOOCOJ 


DODOOOOODODOCOOODGOOOOOOODOCODODO (jo000000000000000000 
Od wtorku dnia 18 października i dni następnych! 


ODWIECZNĄ PI 


W rolach głównych MARY GLORY, MAXUDIAN I HENRYK GARAT. 
Nad program: Aktualności filmowe. 


p. w niedziele | święta o zodz. 2 n: 
NI—45 gr. Na 1-szy scans wszystkie mielsca po 45 dr. 


TRAGEDJA NA MONT BLANK”, 


sca we wszystkie dni z wyjatwiem sobór niedzieł | świąt. 
Ścia w niedzielę I święta nie ważne. 


NUENEN Dziś i dni następnych. 


\ | CZARUJĄCY CHŁO 


Henry Garat i Meg Lemonnie 


Na 


9 ADRI 


IDEOWO 
GŁOWNA 1. 


Nad prog 


E 
E 


E 
E 
E 
T 
A 
E 
i 
E 
E 
E 
E 
E 
E 


EA diod zd sy wd dj a l a ay o i za 


Za wiersz milimetrowy 1:łam. (strona 5 łam.) przed tekstem | w tekście 40 
gr. za te tem i komunikaty. 50 gr.. nekrologi — 25 gr., zwycznina za 
1 wiersz milim. (strona 10 łamów) 10 gr, odłoszenia drobne 1) ge. za 


gr.” 


Fabr. 
Wykonywa zamki, zatrzasku, klamki żełazne 
mosiądzu i czerwonego mstalu, pas<wile, zawiasy, za- 
suwy, narożniki i t, 
ozd. bviejszych i przyjinu 
wy 


5) rot. 


zTernika 1932 r. 


E$Ń 


Nad program: Aktualności filmowe. , 


I-szy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 


r 
UWAGA: Ceny miejsc popularne. 


Najtaniej nabyć w każdej 


można SKORY ilości 
w SPOŁCE SZEWCOW 


PIOTRKOWSKA 79. — Al. KOSCIUSZKI 22. 


Telefon 158-38. 
Specjalność: 
detnliczna sprzedaż zelówek trwałych na wodę. — 


B-cia SUWALSCY 


wł. Ant. SUWALSKI 


o, od najskromniejszych do naj 


ch budowli, 
Dojazd tramwajem Zgierskim do Juljanowskiej 
Li 


AAAA AAAA AAAA ba 


W r. 1902 wynalazłem przeciw 
Astmie, Gruźlicy i Suchotom 


POWIDŁA ZIOŁOWE 


Wynalezione przeze mnie powidła ziołowe, są jedy- 
nym środkiem którym można zapobiec tym choro- 
bom | stosowane są przeciw: zapaleniom płac 
i oskrzeli, astmie rodzinnej, różnego ro- 
dzaju astmie z własnych zaziębień, kasz- 
lu, kokluszu i t. p. chorobom. 3000 listów 
dziękczynnych otizymanych x Polski į zagranicy od 
wyleczonych mojemi powidławi ziołowemi, które są 
do przejrzenia, świadczą o ich skuteczności. 


STANISŁAW ŚLIWAŃSKI 


Š Prasa Powie Ziołowych) 
przedaje wyłącznie: 
Wytwórnia Powidei Ziołowych 
Stanisława —liwańskiego. 
ŁÓDŹ, ul. Brzezióska 33. 


po zgioszeniu. 


| Biuro: Łódź, ul. Golca 9. Tel, 209-52. 
kute, z 


e kompletne kucia do no- 


p. p. Ostatni seans o godz, 10 wiecz. Ceny miejsc: [—1.40, I—1—, 


Początek seansów codziennie o godz. 4-ej po poł., w soboty, o godz. 2-ej po poł, niedziele i świąta o 4 


Dziś i dni następnych! 


Wielki film salonowo sensacyjny p. t. 


. DEJ 
W pogoni za miljonam 
W rolach głównych ulubieńcy publiczności | 


Lucjano Albertini i Ernest Verebć 


am: DODATEK DŹWIĘKOWY 


i s Re axtog i wydawca ip im. Pras Ski Prac.) — Karol W. 
Pranowei Snótki Pracowniczej 5p. £ o. o. ul. Piotrkowska M 84 


DOODOOODOOOOOOOOODODODOOODIŚ 


| 


— 


Rosay kurs fo] 
dag: glomf S 
maturzvstek MS 
turzystów nod % 
rownictwem s 
Władysława 
kiesy = 
przyjmuje kos 
larja gimn 
Poznera. ül 
wadzka 1, M 


wyroby £ y 
orgu, kości ! S 
wyrabia, MA 
Kadyński: 
kowska 


ka 
EZ 


